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Po wyborze. 


Już na dwa dni przed wyborem sejmowym 
przewidywaliśmy jago wynik. Po wyłowienin 
przez Kasę Oszczędności, która kierowała tero- 
rem agitacyjnym, wszystkich niemal pełnomoc- 
nictw, sprawa była już do pewnego stopnia 
zdecydowana. A gdy w przeddzień wyborów 
sprawdziliśmy, że całej masie wyborców nie do- 
ręczono kart głosowania, to sytnacya odrazu 
była dła kandydata demokratycznego bez wyj- 
żcia Wprawdzie wysłanie telegramo do prezy- 
denta gebinetu z zażaleniem na nadużycia nie 
minęło bez pewnego rezultatn, bo wczoraj, w 
dzień wyboru, rano koło godziny 9, doręczono 
jeszcze kilkudziesięciu urzędnikom kolejowym le- 
gitymacye, ale mimo to przyjąć można co najmniej 
liczbę 1000, jako oznaczającą tych, których po- 
zbawiono uprawnienia do głosowania, a którzy 
z pewnością byliby w akcie wyborczym wzięli 


udzial. Był to poprostu brutalny akt prze- 


mocy, który odeprzeć i zneutralizować mogło 
jedynie masowe głosowanie. Tymczasem w gło 
sowania nie wzięła adziała nawet pełowa 
wyberców, skutkiem czego o wyborze zade- 
cydowały pełnomocnictwa, zdobyte dzięki agita- 
cyi Kasy Ossczędności. 

Jeżeli się weźmie w rachubę ten moment wy- 
borczy, to nzyskanie 1807 głosów przez kandy- 
data demokratycznego jest sukcesem wielkim, 
świadczącym o szerokiej podstawie, na której 
wśród ladnośsi miejskiej oparło się stronnictwo 
demokratyczne Wszystkie stery inteligencyi, 
ogół urzędników wszelkiej kategoryi (naturalnie 
o ile im karty do głosowania doręczono), nau- 
czyciełe ludowi i szkół średnich, wcale pokaźna 
część drobnomieszczaństwa, żydzi postępowi, ca- 
ła masa fankcyonarynszów i robotników, opła- 
eających podatek, złożyła się na liczbę głosów, 
które otrzymał kandydat demokratyczny. I gdyby 
nie dspnszczono się gwałta na całej masie wy- 
borców przez niedoręczenie im kart legityma- 
cyjnych, to kandydatowi stańczykowskiemn nie 
byłyby pomogły pełnomocnictwa, nie byłby na- 
wet teror Kasy Oszczędności wystarczył mu do 
zwycięstwa. Klęska jego byłaby nievchronnu 

Tą stroną wybora p. Staniszewskiego zajmie- 
my się jeszcze i nadużyć bezkarnie nie paści- 
my. Ale mie ładzimy się co do skutku tych n- 
siłowań. Krócintka jnż tylko sasya sejmowa 
skończy się wpierw, zanim wybór p. Śtauiszew- 
skiego będzie sprawdzony — i z tym faktem 
liczyć się musimy. , 

Podnosimy tedy przedowszystkiem, — że 
niewątpliwie demokratyczny, w znacznej części 
radykalnie usposobiony Kraków, nie będzie 
mieć obecnie ani jednego posła w tej 
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następstwie „stają w. sprzeczności z inueri afe- 
rami ludności miajskiej, która ma prawo od 
nich żądać, zby nie pareliżowali polityki praw- 
dziwie demokratycznej i postępowej, jedynej, 
jaką przystało prowadzić miastom polskim. Ci 
panowie nie zdają sobie sprawy z tego, że nie 
oni zależni być powinni od Kasy 
Oszczędności, leez Kasa powinna 
służyć mieszczaństwn, i że jest rzeczą 
monstrnalną, aby ta instytneya finansowa, 
swoją egzystencyę i rozwój zawdzięczająca dro- 
bnym oszczędnościom klas średnich i niż- 
kaych zarówno, jak operacyom wśród sfer 

ieszczańskich się obracającym, tłnmiła 
awobodę politycznego Bądn, wotność 
opinii publicznej wśród swoich faktycznych tan- 
datorów i kontrybuentów. 

Zaprzepaszcza się przez takie niezrozumienie 
rzeczy, przez krótkowidztwo finansowe, inte- 
res ogółu miasta, polegający w pierwszym 
rzędzie na tem, aby ten interes wyłączono ze 
sfery interesów wielkiej własności, ze sfery a- 
grarzystów. Bo przecież pozeł miejski, który 
zasiędzie w „Kola krakowskiem*, nie może pro- 
wadzić tej polityki miejskiej, która koncentruje 
się w lewicy sejmowej. 

Dzisiaj, w przededuin powszechnych wybo- 
rów, gdy niebawem obok kupców, przemysłow- 
ców i majstrów rzemieślniczych, podążą do urny 
wyborczej olbrzymie masy robotników i wyro. 
bników i gdy ich głos tyle zaważy ua szali wy- 
borczej, co tamtych, — powinien był zrozumieć 
ten kupiec, przemysłowiec i samodzielny maj- 
ster, że nie masz dla niego miejsca w 
tem stronnictwie konsaerwatywnam, 
przeciw któremu zwróci się uiebawem olbrzy: 
mia fala ładowa i wcześniej iub później prze- 
płynie po niem, wtrąci je na dno. Tymczasem 
ci wyborey dali się nżyć za podpurę upadające- 
go stronnictwa, które, oparłszy się na nich, 
podtrzymać pragnie resztki swej powagi i wła- 
dzy. Zamiast tedy sznkać punktów stycznych 
z tymi, do których należy przyszłość, dali się 
ci wytorey zaprzęgnąć do posług tym, którzy 
niebawem należeć będą do przeszłości. 

A ci, co ich pomocy uadużyłi, zrozamieli sy- 
tuacyę własną bardzo dobrze. Osi nie misli już 
odwagi przyznać sią przy tych wyborach do 
własnego sztandarn, nie przyznali się do 
konserwatywnego hasła. I to jest nie- 
ałychanie ważnym, najwybitniejszym ma- 
mentem wczorajszego wyboru sej- 
mowego. Kandydst poselski, caią forzą po- 
pierany przez stronnictwo konserwatywne, nie 
chce zgłosić swej istotnej przynależności par- 
tyjnej, a stronnictwo konserwatywne dyskret- 
nie, lecz rozmyślnie, zwalnia go od tego obo- 


lewicy sejmowej, która, bądź co bądź |wiązku, gdyż czuje całą swoją niepopularność 
jednoczy reprezentantów miast i mieszczaństwa | wobec ducha czasu, i wie, że pod flagą kouser- 


krajowego. 


Wszyscy czterej posłowie|watywną nie wygrywa się dzisiaj wyborów na- 


krakowscy zasiędą w reakcyjnem, skrajniejwet z pałnomocnictwami Kasy Oszczędności 
konserwatywnem „Kole posłów krakowskich*— [i z niedorzczonemi wyborcom kartami gloso- 
reprezentującem wielką własność ziemską, jej | wania. 


politykę i jej interesa. I tutaj okazuje się w 


Więc kandydat konserwatywny akcentuje prze- 


jaskrawy sposób brak wszelkiegu zmysłu oryen-|dewszystkiem narodowy charakter swej po- 
tacyjnego u tego mieszczaństwa krakowskiego, |lityki I w tem tkwi drugs z rzędu cecha 
u tych kupców, rzemieślników i przemysłow-|ckharakterystyczna wczorajszego wy- 
ców krakowskich, którzy w znacznej, ba prze-|bornu. Konserwa krakowska już jawnie za- 
ważającej części, stanęli wczoraj po stroniejpożycza się utirmy wszechpolskiej 


utańczykowskiego kandydata. 


i u niej sznka pokrycia dla swego politycznego 


Depresya finansowa, zależność od kredytu, |szyłda. A cóż Wszechpoiacy wobec teg... klien- 


czerpanego czy to z Kasy Oszczędności wprost, |ta ? 


Oto organ ich lwowski do tego stopnia 


cay z innych, zostających w ręka konserwaty-|sympatye swoje, w ostainiej Krakowskiej waice 
stów, zakładów pożyczkowych, i płynące z tej |wyborczej, przerzucił na stronę konserwatystów, 
depresyi obawy, — napędzały do saka stańczy-|że „Czas“ przytaczał opinię „Słowa Polskiego“ 
kowskiego całe masy mieszczaństwa. Ale ci, cojdla poparcia swojego kandydata. Wyborcy zaś, 
wię zteroryzować dali, nie pojmują, że na dłu-|aaliczani do partyi wszechpolskiej w Krakowie, 
gość terminu wekslowego traktując interea o-|albo wstrzymali się od udzaiało w głosowaniu, 
sobisty, wielką wyrządzają krzywdę sobie sa-|albo głosowali za kandydatem kon- 
mym, szkodzą swojemu zawodowi, a w dalszem|serwatywny m. 


W nierównej walce. 


POWIESĆ 


Napism 
Mimar. 


47 ( ięg dalszy). 


Mąż mój był takim, jak powiadasz, zupełnie 
takim! Powiem ci nawet otwarcie: on się bał 
tego wszystkiego, jak ognia! Baz. pamiętam, 
byliśmy z Nieżyckim w Krakowie.. No, świ- 
Stek, powiadam ci, rysaneczek taki z „Dyabła* 
Schowałam do kieszeni, bo już było bardzo za: 
bawne.. To powiadam ci, tak mnie w Trzebini 
Drosił a na dzieci zaklinał, żem musiała to 
2z okna wagonu wyrzucić.. A na granicy, po- 
Wiadam ci, pies nas się o nic mie pytał; można 
yio kufer cały takich szpargałów przewieźć!.. 

ki powiadam, taki był zawsze i tym razem, 
Boże, choćby.. no choćhy na zawinięcie palca... 
,Dergajtisówny słuchały, a i Kostek robił ta- 
ie jakieś miny i Wandzia przerwała matce 
gwałtownie. 

— Ależ, mamo, co mama mówil... Znaleźli, 
Właśnie że znaleźli, wiele rzeczy znaleźli, ojciec 

chowai, ojciec to miał!... 

Czerska klasnęła w ręce. 

— Jesus, Marya, masz tobie! .. 

Dergajtisowa przyszła jej z pomocą. 

— Berdenko, gołąbeczkun, -Wandnśko, skąd 
tobie wiedzieć o takich dziełach, dziecinko 7! 

Ale dziewczyna aż nogą tupnęła gniewnie. 

— Włańnie, że wiem, wiem, bo sama wła- 


oczami widziałam! Mama może zapo- 


mniała, mama nie pamięta, aie ja wiem! ojciec 
wcale nie był taki, ojciec wcale nie był takim 
tchórzem... 

Czerskiej zabrakło jakoś słów na razie, po- 
cząła się tłomaczyć. 

— A któż tu mówił o tem, Bożel.. Ta prze- 
cież mis o to idzie, tn głównie o to, co oni tam 
znaleźli! 

— Jakto i mama może powiedzieć, że nie 
znależii nic ?... 


Uwydatniła się więc ua gruncie krakowskim 
przy ostatnim wyborze sejmowym ta najfor- 
mainiejsza koncentracya atańczyków 
z Wszechpolakami, która w rzeczywisto- 
ści, pod różnemi obsłonkami, istniała już daw- 
no. Przecież Wszechpolacy dali nawet p. Sta- 
niszewskiema rozgrzeszenis za to, że nie za- 
siędzie on w Sejmie obok p. Głąbińskiego, lecz 
pójdzie pod komendę hr. Stanisława Tarnow- 
skiego. Porónaj stronnictwo wszechpolskie 
doszło już do zupsłnego zniwelowania 
programu iewicy sejmowej z p:ogramem „Koła 
posłów krakowskich*. 

Wszechpolskie stronnictwo tłomaczyć zwykło 
s0jnsze woje z konserwatystami potrzebą wspól- 
nej obrony interesów narodowych na wscho- 
dzie. Ale tataj, w Krakowia, interes D'aro- 
dowy nie wchodził w grę, lecz szło o 
psrtyę demokratyczną i konserwatywną. Po: 
mimo tego Wszechpolacy poszli ja- 
wnie z konserwąĄ... 

Wydobycie tych nowych konjunktar i mo- 
mentów politycznych jest bardzo doniosłym re- 
zultatem wczorajszych wyborów, które wcale 
nie dają nam powoda do pesymizmu. Przeci- 
wnie, wykazały one pogłębienie się 
stronnictwa demokratycznego, wzmo- 
cnienie go przypływem nowych żywiołów i dały 
ogółowi jasny obraz nowej, wytwarzajączj się 
w mieście Krakowie sytnacyi politycznej. 
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Nagłość reformy wyborczej 
przyjęta! 


(Koresp. „Nowej Reformy“). 
Wiodsń, 7 iistopada. 


Pierwsza walna próba głosowania skończyła 
się zwycięstwem reformy wyborczej. 
Jeszcze przed południem widocznem było w Izbie 
wielkie zdenerwowanie. Wszyszy obliczali szan- 
se głosowania Bad nagłością wniosku p. Gess- 
manna i omawiali możliwe konaekwencye jej 
odrzneenia. Wiedziano wprawdzie, że wszystkie 
wielkie kluby uchwaliły głosować za nagłością, 
ale było także publiczną tajamnicą, że mimo 
tych nehwał znajdnją się w każdym klubie 
grupy fronderów, którzy, nie mogąc wprost gło- 
sować contra, wstrzymają się od głosowania, 
aby w ten sposób podstawić nogę reformie wy- 
borezej. I grnpy tè rzeczywiście tak postą- 
piły. ` pa” "2 i 

Szkoda jednak nie była wielka. Wprawdzie, 
gdyby ci, co salę opuścili. byli odpowiednio do 
uchwał swoich klubów za nagłością głosowali, 
większość byłaby jeszcze bardziej imponnjącą 
I bez tego atoli wynik głosowania jest tak 
świetną satysfakcyą dia zwolenników reformy, 
2e nie mają oni powodu gniewać się na fron- 
derów. — Uczucie niesmaku pozostało chyba a 
tych, którzy niepotrzebnie nie dotrzymali 
solidarności klubowej, którzy, uchwalając usta- 
wę w komisyi, nie chcą, aby ta sama ustawa 
została nchwaloną także w Izbie. Pp. Kozłow- 
ski i towarzysze, którzy się dziś od głosowa- 
nia wstrzymali, są zbyt wytrawnymi parlamen- 
tarzystami, aby nie wiedzieli że tylko przez 
uchwalenie nagłości wniosku Gessmauna możli- 
wem jest załatwienie ustawy jeszcza w bieżą- 
cej sesyi i żo odrzucenie nagłości równałoby 
się zaprzepaszczeniu reformy, albo też pocią- 
goęłoby za sobą narzncenie ustawy 
przez koronę bez parlamentu. 

Tutaj warto nawiasem przypomnieć hałas, 
podniesiony z powodu wstrzymania się demo: 
kratów od głosowania nad wnioskiem Schoa- 
nerera i Steina o wyodrębnienie Galicyi. De 
mokratów nazywano zdrajcami, którzy złamali 
solidarność narodową. Czy dziś konserwatyści 


— Jak to nie złego?.. Pytałaś się mnie o po- 
zwolenie czytania takich książek? 

— Nie, ale, ale... 

— Ale?.. Pa 

W młodej dziewczynie, wyłamującej się tak 
energicznis teraz z pod długotrwałych macie- 
rzyńskich wpływów, zaszła krótka walka, Una 
nie czytała wcale Kennana. nie przychodziło 
jej to nigdy do głowy. chociaż bynajmniej nie 
z powodu ślepego posłaszeństwa matce. Dawno 


u a à — Ja i tego nia mówię. Owszem jakąś ksiąġ-|jnż, zaraz w pierwszym rokn po wyjściu z pen- 
— Ależ mój Witusiu, nataralnie, patoralnie|.. |czypkę w pokoju w Gorczyckiego, lecz nie u 


DES 
— A obrazy?.. „Olszynka* i „Polonia*?.. 
— No, dobrze, tylkoć to przecież., 

— A „Wieczory pod lipą“, a „Słowacki“, to 
także nic?., 

— Naturalnie, że nic... 

— A Kennan’... 

— Kenpan?.. Cóż Kennan, cóż?.. Sam żan- 
daria powiedział .. 

— A ja mamie mówię, że to on tylko tak... 
Kennan, to bardzo zabroniona książka... W Ken- 
nanie jest bardzo wiele takich rzeczy, takich 
rzeczy... 

— Takich rzeczy?.. 
dzieć, skąd?! 

Była w tem zapytania trwoga. 

Fa Skąd wiem, skąd?.. A wiem, bom czy- 

tała. 

— Wandziu! — krzyknęła pani Anna, zała- 
mując ręca ze zgrozą. — Wandzia! I ty mnie 
to śmiesz powiedzieć, ty mnie?!.. 

Wandzia już jednak nie hamowała się wca- 
le. Czuła na sobie oczy trzech Dergajtisówien, 
spokojne, ciekawe spojrzenie Witolda i palący 
wzrok Kostka. 

—- Śmiem, bo nie widzę w tem nic złego! 


A ty skąd możesz wie- 


Byi, zaczęła zaglądać do szaty nkradkiem i czy- 
tać to, czegoby jej może nie dano do rąk wca- 
le. Pokusa była zbyt silna, powieści takie inie- 
resujące, takie bardzo interesujące... 

Ale Kennan?.. Tak, dziwne, dziwne, Kennan 
nie ciekawił ją zupełnie, Syberya, więzienia, 
straszne kopalnie, w których przykuwano do 
taczek zbrodniarzy i złodziei, takich, którymi 
straszono ją od maleńkości.. Co to ją mogło 
obchodzić, co to?.. Przestała już być posłuszną 
córką mamy, rzucone jednak w jej dnszę ziarno 
tak zwanego „dobrego wychowania” nkształto- 
wało jej myśli w ten sposób, że takie książki 
właśnie pozostały jej obcemi, całkowicie ubcemi 
i teraz w obronie biednego swojego ojczula po- 
trzebowała kłamać. 

— Ale, moja mamo, ja już przestałam być 
malutką Wandzią, ja.. ja.. ja mamie powiem, 
że skończyło się to, to moje błogosławiona dzie- 
ciństwo i.. i że jaż dłużej nie myślę czytać 
powiastek z obrazkami dla dorastającej mło- 
dzieży. 

Nie zważała na to, ża matka zakryła twarz 
rękami i wybuchła nowym potokiem łez, zawró- 
ciła do drzwi i wyszła z pokoju. 

Doknezało jej to teraz wszystko, drażniło, na- 
wet ten matczyny płacz niezaradny, bezsilny. 
Gniew ją brał, gniew ua siebie samą. Czemu 


Piątek 9 Listopada 1906. 
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u kaz. aś 100 egs dle szninjscowze grać 


a 1 bar. od 100 egz. dla miejscowych preruw LJ 


usłyszą te same zarzuty z tej samej strony,, W tym tonie szło dalej przez blisko pół go 
czy też znów zastosować będzie można przysło- dziny a gdy referent Locker zabrał głos, 
wie: „Ja, Bauer, das ist was anders!** |sceny te się powtórzyły, pocsem na zakończe- 
Na szczęście reforma wyborcza znalazła w par- nie Wszechniemcy zaintonowali praskie „Bur- 
lamencie dziś zbyt-wiela «woleaników i z ab- | schenlieder*. i 
stynencyi garstki posłów nie wynika żadna Innym przeciwnikom reformy powinszowaśé 
szkoda, co jednak bynajmniej nie jest zasługą tego towarzystwa. s. 
„menerów* konserwatywnej większości Koła | — 
polskiego, leez stało się wbrew ich woli. Wie-| W dalszym ciągu wczorajszego posiedzenia 
cie już z telegramów, że nagłość przyjęto 227 Izby referent komisyi poseł Loeeker prze 
głosami przeciw 46, a»więe większością, prza-| mawiał gorąco za przyjęciem reformy według 
kraczającą */, wszystkich obecnych. Brało bo-|nchwał komisyi — Wskazał on na jej wielkie 
wiem w głosowaniu udział 273 posłów, tak, że znaczenie dla życia konstytucyjnego w pań- 
do uchwalenia nagłości wystarczyłoby było, | stwie, na jej charakter kompromisowy i pod: 
gdyby tylko 189 posłów było się za nią oświad« niósł, że uchwała co do $ 43, a więc co do sa- 
czyło. Głosowało zaś za nagiością 227 posłów, j bezpieczenia okręgów wyborczych, nie zapadła 
czyli o 45 posłów więcej, niż wynosiła wię: pod żadną presyą niekonstytucyjną. Mowca za- 
kszość */,. Przeciwnicy reformy powoływali się | kończył prośbą o przyjęcie ustawy, gdy przes 
dziś na słaby ndział, względnie na nieobecność | nią szerokie masy ludności uzyskają słusznie 
znacznej liczby posłów. Ale wobee cyfr powyż”| należące im się prawo. i r 
szych i ten argument nie jest trałnym. Przy-| Następny mowca, br. SylvaTarouca, wy- 
puśćmy, cv jest rzeczą w praktyce wykluczoną, |stępował raz jeszcze przeciwko reformie wybor- 
źe przy następnych głosowaniach nad paragra-|czej. Mowea obawia się po niej jak najgorszych 
fami, wymagającemi większości */,, będą wszy- |skutków, tem bardziej, że jest ona wynikiem 
scy posłowie obecni, w takim wypadku | nstąpienia przed teroryzmem; dalej żąda znie- 


większość dwóch trzecich wszystkich 425 po- 


ałów wynosiłaby 963, czyli tylko o 87 wię: 
cej, aniżeli dziś się oświadczyło za nagłością. 


Zważywszy, że dziś brakowało 152 posłów, nie|- 


ulega wątpliwości, że i w razie zupełnego kom- 
pletu Izby większość dwóch trzecich jest ró- 
wnież zapewnioną. - j É 

Mimo to na głosy trynmfu jeszcze Zaw cze- 
śnie. W toku obrad i przy licznych głosowa- 
niach następnych bardzo łatwo przyjść może 
do niemiłych niespodzianek. Trzeba więc wiel- 
kiej czujności ze strony wszystkich szczerych 
przyjaciół reformy wyborczej; przedewszystkiem 
zaś nieedzownem jest, aby wszyscy byli pod: 
czas obrad obeeni w Wiednin i w Iz- 
bie. 

Wrogowie reformy wyborczej znaleźli się 
dziś w dobrem towarzystwie. W odpowiedzi 
na burzliwe oklaski, jakie się odezwały w Izbie 
po ogłoszenia wyniku głosowania, Wszechniem- 
cy wywołali seeny karczamne. Trndmv 
wszystkie wybryki tego rodzaju „parlamenta- 
rzystów* powtórzyć, bo żaden przyzwoity czło- 
wiek takich słów nie używa. 

Pośajemy więc poniżej tylko małą próbkę 
z opuszczeniem najjaskrawszych scen a każdy 
już z tego sąd sobie wytworzy. T 

Stein (Wszechniemiec) woła: Trzeba mieć 
odwagę siedzieć podezaś tego głosowania. (Zwra- 
cając się doław niemieckich): ;Burgmasikgarde. 
Polityczni łajdacy*. 

Socyaliśei: „Cicho komedyanei*. 

Malik (Wszechniemiec): „Pośredniey dla sa- 
lonu Biehiowej*. 


"Stein: „Sami zbrodniarze. Macie wstęp wol- 


ny do wszystkich domów rozpusty*. 
Seitz (socyalista): Sternberg, Schoenerer i 


Schwarzenberg jako zbawcy narodu niemieckie- 


go. (Wielka wesołość). 

Schoenerer: „Przekupiona zgraja. Wazy- 
scy zostali przekupieni*, ( Wesołość). 

Okrzyk ten powtarza Schoenerer kilkanaście 
razy. 

Elderseh (soeyalista): „On jest pełen wi- 

na!* (Wesołość). 

Schoenerer: „Wszyscy zapłaceni!* 

Socyaliści: „Ale prosimy głośniej, nie nie 
ułyszymy*. ( Wesołość). 

Schoenerer: „Wszędzie słychać“. (Wielka 
wesołość). 

Herzog (Waszechniemiec): „Banda czarno- 
czerwona. Banda rzadowa*. 

Stein: „Sami kryminalnicy!* 

Herzog: Komuniści! Złodzieje!! 

Stein: „Ile rząd wam zapłacił?* 


sienia zastrzeżeń co do stanu posiadania mar- 
datów obu narodowości w Czechach i wiola im- 
nych zmian w ustawie. 
Poseł Ofner oświadczył się za prawem gło- 
sowania dla kobiet i przeciw przymusowi gło- 
powania, żądał utworzenia trybunału wyborcze 
go i wyraził nadzieję, że reforma wyborcza 
przyczyni się do tego, iż Niemcy i Czesi przy 
wspólnej pracy kułturnej zbliżą się do siebie. 

Ostatni mowca, poseł Schoenerer, danaj- 
mił labie imieniem Wszechniemców, ża odrza- 
cają wszelką odpowiedzialność za świadomą 
szkodę, wyrządzoną Niemcom przez reformę wy- 
borczą i jedyną ochronę dla narodu niemieckie- 
gowidzą w państwie niemieckiem. Dia- 
tego kończy mowca okrzykiem: Niech żyje o- 
gnisko naszej przysułości, cześć niemieckiemu 
pastwn Hohenzollernów! 7 

Na tem obrady przerwano. Następne posie- 
dzenie dziś o godzinie 11 przed południem. ` 


Corespondoncya „Nowej Reformy . 


Warszawa, 7 listopada. 


(Krwawa statystyka — Bandytysm. — 
aytadeli. — Polityka wykorcza. -- Przyjasd 
Uui wersytst ladowy;. 


Nows, jakby powrotna fala zabójstw, 


zekuoye w 
istego. — 


{napadów bandyckich, rabunków obok 


morderczej walki partyjnej w Łodzi 
przybiera monstrualne rozmiary obrazu passy- 
wów obecnego ruchu w zesiawieniu statystycz- 
nem od 1 lipca do 31 sierpnia, ków 
W czasie tym było: a) strajków większych 
47; b) sądów dorażnych z osmaganiem 9; 6) 
głośnych objawów terora 13; d) rozpraw par- 
tyjnych 105, w tem zabitych “na miejscu 46 
osób, przypadkowo postrzelonych 8 i zastrzelo» 
ny 1; 6) napadów na wojsko i policyę 79, w 
tem zabitych na miejscu 86; f) napadów Ba 
urzędników wyższych 6, zabitych 2; g) miendą- 
nych napadów na policyę 18; h) zranienia na- 
pastników przez policyę w obronie własnej 8; 
i)sofiar odwetu krwawego ze strony wojska 
219, w tem na miejseu zabitych 44; k) napa- 
dów bandyckich 107 z ograbionym łupem aa 
sumę 38.500 rubli; 1) napadów bandyckich bez 
powodzenia 25, ł) ofiar bandyckich strzażów 
19 w tem 6 trupów; m) bandytów zabitych 4, 
zranionych 2; n) przyłapanych na uczynku ban- 
dytów 56; o) udałych kradzieży: pod ochroną 
bandytyzmu 76 na sumę 83.400 rabli; p) na- 
padów na skarbowe składy wódek 60, wym: 


ona... czemu tak długo spała głupia, ślamazarna |tam w Petropawłowsku, za coś taml.. Bożel. 


myśl?!... 


Tomasz posłał nawet wtedy Dergajtisowej owe 


Do stancyjki, w której ukryła się przed nimi, | dwieście rubli! Gładania było sporo, sama oma 
wszedł Kostek. Pokręcił się chwilę, popatrzał | dziwiła się, że ten Witek, choć taki niby roz- 
na nią z boka uważnie i zdecydował sią szybko. |sądny, wdaje się w jakieś takie rzeczy.. Boże! 

— Wanda! — rzekł cichym głosem, podcho-|ktoby to mógł wówczas pomyśleć. 


dząc bliżej. 
— Czego? 
Uśmiechnął się zjadliwie. 


— No, cieteczko, moja sprawa w porówna- 
nia ze sprawą wuja Tomasza, którą naturalnie 
znam tylko z ciocinego opowiadania, była spra- 


— Słuchaj, ja wiem, żeś ty nie czytała Ken- |wą daleko cięższą i szczeście jedynie, że... 


nana wcale, ale teraz przeczytaj!.. Powinnaś, 
uważasz, powinnaś.. Twój ojciec może tam... 

Wyjął z kieszeni niewielką książeczkę. 

Chwyciła ją skwapliwie i z pośpiechem wsn- 
nęła do kieszeni. 

— Dobrze — szepnęła. 

Poczuła zaraz jakąś nieokreśloną trwogę, ale 
i radofć jednocześnie. 

— Dziękuję — odparła mu z wdzięcznością 
i wyciągnęła rękę. 

Podał jej dłoń chłodno. 

— No, no, nia ma za co. Dobrze, żeś raz na- 
reszcie przejrzała na Oczy.. Ja lubię, uważasz, 
ja labię... N 

Nie dokończył jednak. 

— No, mniejsza z tem! Jak będziesz potrze- 
bowała książek, to powiedz mnie. 

Pani Anna tymczasem dała się jakoś przeko- 
nać Witoldowi, że zamiast płakać i rozpaczać, 
należy zebrać.całą przytomność nmysłu i roz- 
ważnie na chłodno zabrać się do ratowania wn- 
ja, któremu zresztą, jak był przeświadczony 
głęboko, nie mogła grozić żadna poważna odpo- 
wiedzialność. 

— Ja, cioteczko — twierdził — cokolwiek 
bliżej znam te sprawy; doświadezałem tego 
wszystkiego na swojej własnej skórze. Ciotacz- 
ka pewno wie?! 


Owszem, wiedziała o tem, że siedział gdzieś!  Zastanowił się na chwilę. 


— Oni Annuszka, podeszli pod wysoczajszy 
manifest — wtrąciła Dergajtisowa. 

— Í. moja mamo — poprawił ją z niecier: 
pliwym gestem — wcaleśmy nie „podchodzili* 
pod żaden manifest, bo przedewszystkiem mani- 
festy w Rosyi darowywnją swobodę i niektóre 
nlg: tylko conajwyżej złodziejom, bo pomiędzy 
tymi mogą znaleść się i osoby wysoko posta: 
wione, pozątem amarzają zwykle takie podatki 
zaiegłe, do zaległości których żadna władza nie 
dopuszcza. Nam szczęście posłużyło w inny spo- 
sób. Znalazł się pomiędzy nami syn bardzo wpły- 
wowego urzędnika i to uratowało całą sprawę. 
'Nie trzymano nas długo, pozwolono nam nawet 
zdawać gramina uniwersyteckie z ią jednakże 
jw reznitacie różnicą*że syn naszego protekto- 
ra otrzymał natychmiast posadę w ministoryum 
sprawiedliwości, a reszta nas, pomiędzy którą 
i ja się znajduję pozostaje. do dziś dnia pog 
nadzorem policyi. 

Czerska klasnęła w dłonie, 

— Jakto. człowieku, więc razem ze złodzie- 
jami?! Czyż to może być?!l.. A więc i mój. To- 
mek !... 

Nie mógł już powstrzymać swojej wesołości. 

— Ależ, cioteczko, to czeka wuja Tomasza 
ma pewno i to w najlepszym razie!... 

-- Bój się Boga! (Cóż więe w najgorszym? 
(C. 4. a.) 


ż Mi 566 - 


kość strat 5060 rubli. Rschunek ten zgumowa- 
ny daje 134 trupów, 307 ciężko rannych, łącz- 
nie 441 ofiar krwi, zaś haracz bandycziej gra- 
bi i złodziejstwa spłacony wynosi 121000 
rubli. f 

Do tej statystyki pakaźuej durzusii swoje 
wrzesień i październik a w ślad za nim idzie 
i listopad. Oto znown wczoraj dwaj bandyci 
złupili przechodzącemu ulicą Obo- 
źną p. Jegerowi 24 ruble i złoty zegarek 
wartości 250 rabli! 

W Sosnowcu skradli z kasy browara hr. Re- 
narda 700 rt. 

W okolicy Sulejowa pod Częstocho- 
wą zgraja bandytów wtargnęła wśród strzałów 
do kantora młyna p. Konopackiego, złupiła tu 
przeszło 1000 rubli, zmusiła p. Konopackiego 
do wspólnej wyprawy do ks. Woźniakowskiego 
w Dąbrowej, który na znajomy sobie głos p. 
Konopackiego sam otworzył drzwi bandzie zbó- 
jeckiej, która, zabrawszy mu 180 rubli, udała 
się dalej do młyna w Rudzie-Papierni p. Ej- 
zensztajna. Gdy syn tegoż wystrzałem zranił 
jednego z bandytów, ci dałi kilka salw, raniąc 
śmiertelnie 7-letnią córkę p. Ejzensztajna, po- 
czem pobiwszy ciężko jego samego, złapili na 
800 rubli i kazali jeszcze p. Ejzenaztajnowi i 
buchalterowi odwieść się na bezpieczne miejsce 
do lasu pod Piotrkowem. 

Zań walki partyjne, bratobójcze, w Łodzi 
rozogniły się na nowo pod wpływem odweto- 
wej proklamacyi komitetu P. P. S. przeciw ro- 
bətnikom „narodowym“, do których partya za- 
ieca „strzelać jak do wróbli!“ To też i 
zastrzelono tam znowu wezoraj majstra z fa- 
bryki Geyera, Tomasza Józefiaka, na ul. Nowo- 
aarzeckiej, zaś ciężko postrzelono robotnika 
Ignacego Lubeckiego na ul. Benedykta. 

I mie należy się spodziewać jakiegoś zaże- 
gnania tych straszliwych stosunków od sądów 
polowych, od stanu- wojennego, od władz i rzą- 
du, skoro ten na swoją rękę uprawia bandy: 
ċkie nadużycia, których ślady, mimo 
wszelkiego zacierania, coraz częściej wychodzą 
na jaw, Oto świeżo znowu usunął oberpolic- 
majster od słażby rewirowego cyrkułu VII za 
to, że sam pijany wraz z pijanymi sałdatami 
dokunywał bandyckich rewizyj po 
mieszkaniach. Zdarza się też, jak przy 
wczorajszej rewizyi po zabójstwie stróża na Le- 
sznie, że sałdaci, poczęstowani przez bojowców 
przy bramie wódką, tak się spili, iż ci o- 
debrali im karabiny i dopiero gonieni 
przez stójkowego, porzacili je na ziemię. 

Lecz trzebaź więcej, gdy w liczbie are- 
sztowanych po napadzie bandyckim 
we- wsi pod Włocławkiem znalazła się 
właścicielka tejże wsi wraz z 4 080- 
bami służby własnej, jako oskarżo- 
na 0 pomoc daną rannym bandytom! 

Wczoraj skazany został na wygnanie p. Ko- 
licz-Chrościcki, który podpisywał jako redaktor 
pisma „Polityk“ i „Kogut“. . 

Nazwisko aresztowanego onegdaj lekarza 
brzmi nie Kraśniewski, ale Kwaśniewski (Mi- 
kołaj), zaś aresztowana przy wykryciu drukar- 
ni „Sałdatskiego Listka* Kamenskaja, jest, jak 
się okazało, Galicyanką, Aleksandrą Jastrzęb- 

Liczba aresztowań zwiększy się 
znowu w najbiiższym czasie w myśl no- 
wych potemn rozkazów, rozesłanych 
świeżo przez departament połicyi 
w Petersburgu. Lecz niema dnia bez ucie- 
ezki z więzień. Wczoraj bojowcy odbili uwię- 
zionego towarzysza Al. Liska z arasztu na 
Woli siłą browningów i zbiegli z ocalonym. 

Wczoraj powieszono na stokach cy- 
tadeli z wyroku sądu wojennego Piotra Ja- 
klewicza i Piotra Surdą za napad zbrojny na 
sklep monopolowy i zranienie sałdata, zaś ska- 
zani zostali przez sąd wojenny na takąż samą 
śmierć Andrzej Stachowicz, Mendel Szpitaloik, 
Szczepan Bąkowski i Jankiel Pozner za zabój- 
stwo komisarza Kowalewskiego w dniu 29 maja 
b. r. na Elektoralnej w Warszawie. 

Polska partya postępowa (t. zw. P. P. P.), 
której organem jest czwarte P. z tytnłu pisma 
„Przełom“, odbyła wczoraj zebranie główne or- 
ganizacyjne, na któreńm zapaść miały prstano- 
wienia w sprawie taktyki wyborczej. Natomiast 
P, P. 8. jeszcze dotychczas waba sią w przy 
jąciu udziału w wyborach, odgrażając się na- 
wet ich bojkotowaniem, jeśli inna decyzya nie 
zapadnie. Lecz, zdaje się, zapadnie. 

Jednym z ważniejszych faktów, z kióremi się 
wiążą pewne nadzieje, jest zapowiedziana wi- 
zyta hr. Wittego, który w przejeździe do Pe- 
tersburga ma cztery dni zatrzymać się 
w Warszawie i wysłuchać wybitnych przed- 
stawicieli społeczeństwa polskiego o stanie 
rzeczy w Polsce. Pobyt ten hr. Wittego 
w Warszawie zejdzie się może równocze- 
śnie z zapowiadanym wyjazdem Ska- 
łona do Petersburga, a przebieg tych 
dni w rodzaju krwawego wczorajszego da muże 
sam przez się aż nadto wymowny obraz opła- 
kanego stanu rzeczy. 

A jednak wśród takich nawet warunków rwie 
się wszystko do życia, do jego odrodzenia w 
każdej dziedzinie. Dość wskazać na wykłady 
ledwo trzytygodniowe w uniwersytecie 
ludowym, liczące 1495 zakwalifikowa- 
nych z pośród 1800 zgłoszonych słu- 
chaczy w 102 kompletach! Wogóle ten 
rach oświatowy Macierzy przyprawia kuratorye 
nauki rządowej o żółtaczkę. Szczególnie szkoły 
dla analfabetów, nie mówiąc jnż o ludowych, 
są im belką w oku. „Takawo tipa obuczania 
u nas niet*, odpowiadają przy każdem nowem 
podaniu. A jednak idzie ta praca i rozwija się 
z dniem każdym oczywiście swobodniej w War- 
szawie pod kontrolą prasy, znacznie trudniej 
Da prowincyi, kontroli takiej pozbawionej. 

Grot. 


Z pola walki w zaborze pruskim. 


Cała polska prasa zaboru pruskiego wyraża 
dziś ogromne oburzenie z powodu rozporządze- 
nia ka. kardynała Koppa, zabraniającego księ- 
żom polskim na Śląsku popierania ludu pol- 
skiego w jego walce o polszą nankę religii. — 
Natomiast w prasie hakatystycznej wielka za- 
panowała radość i prasa ta nie szczędzi ks. 
Koppowi słów gorącego uznania. Do jakiego 
zaś stopnia znikczemniały już pewne koła nie- 
mieckie, dowodzi denuncyacya, jaką pe- 
wien „Katolik niemiecki* zamieszcza w „Berli- 
ner Tageblacie", Denuncyacya ta brzmi: 

„Ks, kardynał Kopp, dla którego nie mamy 


„Mydło macierz 


— 


anko 


pu _— — 


dość słów uznania za ten jego czyn naredowo 
niemiecki, nie wie atoli zapawne, że w jego 
własnym konwikcie dla kleryków 
śląskich tolerowany jest związek słachaczów 
taologii, który pozornie ma na celu kształcenie 
sią członków w języku polskim, w rzeczywi- 
stości zaś dąży do celów „wielkopoł- 
skich“ (znaczy to: narodowo-polskich. Przyp. 
Red). Członkowie tego związkn czują sią tak 
bezpiecznymi, że nie tają wcale swego usposo- 
bienia, co więcej. ża wynajęli już sobis lokal, 
w którym odbywają zgromadzenia. Zda- 
rzyjo się nawet, że jeden z członków tego 
związku stypendyum, otrzymane z ministerstwa 
oświaty, ofiarował na cele narodowo pol- 
skie“. k 

„Berliner Tageblatt“ z radością zamieszcza 
tę podłą denuncyacyę i zwraca na nią uwage 
także — ministra oświaty! 

Władze pruskie tymczasem gdzia tylko mo- 
gą, zabraniają odbywania wieców polskich, iub 
wiece te bezprawnie rozwiązują. Tak np. w 
mieście Wolsztynie rozwiązał urzędnik policyj- 
uy wiec polski w sprawie nauki religii z tego 
jedynie powodu, że mowca wiecowy ks. Zygai- 
łowski cytatami z Pisma św. wykazywał konie: 
czność nauki religii w polskim języku, a mię 
dzy innemi zaznaczył, ża uawet ua krzyżu 
Chrystusowym umieszczono napis w trzech 
językach, a nietylko w „urzędowym“. Wieco- 
wnicy, rozchodząc się, mówili, że wiec rozwią- 
zano dlatego, iż na krzyżu Chrystasowym nie 
było napisu — w języku niemieckim. Da- 
lej zabroniono odbycia wieca polskiego także 
w Wagrówcu. 

Z powodu zajść po rozwiązanym wiecu w 
Mosinie prokuratorya pruska wytoczyła proces 
o opór przeciwko władzy i narusze- 
nie spokoju publicznego pp. posłowi 
Alfredowi Chłapowskiema, majstrowi marar- 
skiemu Kordylewskiema i dziesięcin innym oby- 
PACE którzy wzburzony lad — aspoka- 
jali. 

We Wronkach trzech nanczycieli biło 
wspólnie 12-letniego chłopca Małeckiego za to, 
że podczas godzin aresztu nie chciał się uczyć 
języka niemieckiego, powołejąc się na zakaz 
rodziców. Katowany chłopiec, wyrywając się, 
uderzył przypadkowo nanczyciela nogą w twarz. 

Pewnego żandarma praskiego, który, usiłając 
zmusić chłopca polskiego do zeznań, bił go o- 
kratnie w obecności nanczycieła, a nadto z do 
bytym pałaszam w ręku groził że ma 
głowę utnie, — sąd wojskowy skazał za to 
jedynie na 8 dni łagodnego aresztu, 

W kilku miejscowościach z powodu oporn 
dzieci znów przywrócone naukę religii 
w polskim języku. 

Strajkiem szkoinym zajmuje się cała prasa 
niemiecka. Berlińska „Post“ domaga się, aby 
na podstawie $ 1666 kodeksu cywilnego tym 
rodzicom polskim, którzy zabraniają dzieciom 
uczyć się religii po niemiecku, odebrano 
prawo wychowania dzieci i by dzieci 
te oddano pod władzę niemieckich opie- 
kunów lub do niemieckich zakładów 
wychowawczych. Ządanie to zwalcza mię- 
dzy innemi także socyalistyczny „Vorwkrts* 
berliński. 


Z powodu rewizyi policyjnej. 

Donieśliśmy wczoraj, ża policpa lwowska do- 
konała szczegółowej rewizy! w miejsziej Ka- 
sis chorych we Lwowie i w domu urzę- 
dnika Kasy p. Salamandra. Rewizya na- 
stąpiła na żądanie starostwa w Sokalu. Are- 
sztowano tam mianowicie pewnege Rosyanina, 
przy którym znaleziono odezwy, przsznaczone 
do Rosyj, a nadto adres p. Salamandra, urzę- 
dnika Kasy chorych we Lwowie. Wczoraj na- 
deszła do Lwowa wiadomość, że Rosyaniu ten 
ma być wydanym w ręce władz ro- 
syjskich. Byłoby to pogwałceniem ustawy. 
Zaznaczyć także należy, że rawizya dokonaną 
została z pominięciem prezydyum lwowskiego 
magistratu, który zastępuje dla Lwowa władzę 
polityczną. 

Sprawę poruszono na wczorajszem posisdze- 
niu Rady m. Lwowa, v czem otrzymujamy od 
naszego korespondenta następującą ralacyę: 


Lwów, 7 liatopuda. 


Na dzlsiejszeca poaledsesia Rady m. Lwowa pod- 
niesiono sprawą rewizyl w Kasie chorych, a dysku- 
sya miała przebieg następujący: 

Radny Hudes podniósł w interpelasyi, Że cho- 
daí tu o raecs waŻDĄ, mianowicie, że w kraju sa- 
czyna pasować aowy kura, Wiądomą jes: rze- 
czą, jak przyjmowano w Poteraburgu obecnego au- 
stryackiego mlnistra upraw zagranicznych. Jesteśmy 
dziś w przededniu przymusu paszportowe: 
go dla każdego, kto a Imperyam rosyjskiego do 
nas przyjeżdża. Na politechnice lwowskiej ogźoszo- 
no jaż takie rosporaądzenie. Jeszcze inne objawy 
usług dla sąsiedniego państwa należy ostro napię- 
tnować. Przed paru dniami aresatowano na graai- 
oy Gallcyi pewnego mężczyznę, który miał przy 
sobie prokłamacye, przeznaczone do Rosyl. Zmale- 
ulono przy pim adres jednego a urzędników lwow- 
akiej Kasy cuorych. Tego samego dnia przeprowa: 
daiła policya lwowska rewizyę w miejskiej Kasie 
chorych. Praeprowadzomo rewizyę w inatytucy! pu- 
bliczaej, która podlega władzy prezydenta miasta, 
jako starosty. Rowizyę przeprowadzano w warun- 
kach, które przypominają stosunki, jakie panują 
pod berłem cara. Reznitatem rewizsyi była to, że 
w mieszkaniu ursędkika znaleziono pod łóżkiem... 
karabin, kapiony dla 6-iətniego jego syna. Zwrócił 
się w końcu interpelant do presydenia a zapyta- 
niem, 00 uczyni, aby uchronić na przyszłość insty- 
tuoyę, jego pleczy powierzoną, od podobnych nie- 
przyjemności. (Oklauki). 

Radny prof. Pawlewaki zaznacza, że kwestya 
jest ważna i należy nad nią otworzyć dyskusyę. 

Prez. Michalski sapewnił, że ada się do dy- 
rektora policyi í zażąda wytłomaczenia, a ewentu- 
alnie póidzie do namiestnika z xażaleniem. 

Radcy dr Dwernicki zażądał głosu do posta- 
wienia nagłego wniosku, który obszernie umoty wo: 
wał. Podniósł on, że sprawa rewizyi, poruszona 
przez r. Hudeca, ma znaczenie ogółniejsze i sasa- 
dnicze Jedną z wielkich zdobyczy konstytncyjnych 
jest ochrona wolności domu. Ustawa zezwala przed- 
sięwzląć rewizyę tylko wskutik uchwały sędziego 
śledczego, która ma zawierać dokładne przyczyny 
rowisyi, ma też wyraźnie określić czyn, ztrzneony 
osobie, u której ma być rewizya przeprowadzoną, 
Policya ma prawo przeszukać misszkaniu w wypad- 
kach nagłych, przewidzianych w ustawie. Za prze- 
stępetwa polltyczne, popełnione ma terytorynm ob- 


| 

esga państwa, sie wolco rozpoczynać śledztwo, asi 
¡nle można ścigać peszlakowanego. Za przastęnztwa 
|poMtycane rikt mie może być wedle ustaw wyda 
|nym. Każda więc taka akoya eduośnych organów 
jjest bezprawiem. Prawo asyln jest wśród wszyśt- 
=r narodów cywilizowanych świętem. Musimy te- 
go prawa bronić tem bardziej wobeo wszystkich 
naszych rodaków x saborn rosyjakiego i praskiego. 
| Jast to nakaz sorca | somlenia. Przeprowadzanie 
rewizył u jedmustzki x tego powodu, Że znalezioni 
jej sàrea n kogeń, kto przamysał proklamacye, jes: 
|jaskrawem pogwsłceniew prawa Tom więkuxe jest 
jto pogwałcenie, fiy wyadulęto do publicznego urag- | 
dn, bez pozwcienia przełożonej władzy politycanej, 
którą jest prozydynu m. Lwowa. Jest to ohia | 
zaduns powadze tego prszydynm i reprezentacył 
miasta. Jeśli to puśstmy hes protestu, to wośe spo 
doha się kamuś jutra, uwa podstawie adresu, znale: 
siuzóxo podcztu rewisyi zaudarmskiej w Warsza | 
wie, arowidować dom bBażdcgo z nes, aldo uswet 
przesankać binra prezyden:s minuta. | 
Dr Asukonssa: A pojntrso u marszałka 2 


ja! (wesoiyść). 

Radny śr Dwernicki: Przecież grasica poli- 
tyczes xie rozdzieliła nassogo warodu, mawy w 
Królestwie krewnych, przyjaciół, suajomych, ai1rez 
piejednego zpałeść tas nie tradno. Nie wątpie, że 
pan prezydent jost w swojem obywatelskiem pó 
czucia i snmieniu rówież jak my obnrzony, a za: 
dawala się interwatcyą u namiestnika, chyba a po- 
wodu swej... pobłażliwości Ta droga nie wrstartey, 
nie mam pewności, szy rewizya ta mie odbyła się 
z wiedzą namiostnika, jako przałożonsgo dyrekcyl 
polleyt. : 

-Dr Asskeonaso: „A zamliostnik nie podiega jo- 
szcze kompotency! S*jmu. 

Dr Dwernicki wniów na kcńcu: 1) Uprasza się 
prozydynw, aby natychieiast odniosło się do posłów 
miasta Lwowa s weawaaiem aby w drodxe inter- 
pelacyi w Radxie państwa zażądali: jasnego oświad- 
czenia, na jsklej podstawie, s czyjego nakasn i z 
powodu jakich czynów karygodnych przodsiąwzlęto 
rewizyę w lokala urzędnwym Kasy chorych; sadość. 
nezyniemia dla prozydynm m. Lwowa, jako władny 
nad Kasą chorych przełożonej; zapewnienia, że po- 
dobny wypadek nle powłórzy się. 2) Wzyws się 
magistrat, aby w porozumieniu s komisią prawni- 
cay prasdsięwzięto odpowiednia broki sądowe z po- 
wodn pegwałcenia prawa domowego, po zbadaniu 
ssoszgółowera spray tej rawisyi (huczna oklaski). 

Prof Puwleweki, prayłączając się do pzote- 
stn poprsedulch moweów, komanikcje, że rektorat 
politachułki mie wydsł I nle wyda takiego rospo- 
rządzenia, aby przyjmosyanc młodzież s za kordonu 
tylko sa passportem legalixowanym. 

Wnioski dr Dwarnickiego uchwalono 
jedncmyślnie. 


Zycie polskie w Wiedniu. 


iKoresp. „N. Reformy*.) 
Wiedeń, 4 listopada. 


Ważną przychodai tym rasom podalelić się z 
Wami wiadomością, Oto dowiaduję się, że się aa- 
wiąsała spółka, mająca na celu zbudowanie w Wis- 
dnia „Dowau polskiego”, która ms się zaiie- 
nić w caBobue Btowarxzyszsale. Potrzeba „Domu pol- 
skiego“, któryby skupił polskie stowarzyszenia, ły- 
cie polskie i wogóle działalność polską na waznym 
posterunku wiedeńskim, jest nlszmiernie wielka. — 
Od lat dwudziesta marzą o tom Polacy wiedeńscy, 
gdy% tyle csasn Uljoy już od xaposzątkowania 
tej sprawy w ówszesnem polskiem stowarzyszenia 
„ageda“, popartem przez towarzystwo akademickie 
„Ogaisko*. Następnie — po upływie szeregu lat — 
NOFes£ORO rxo0s w innych polskich stowarzyszsałach, 
mianowicie w „Strzesze* I w „Ojczyźcieć, Wpły- 
nęły nawet na ten cel pewne drobne fundueso ze 
składek | z darów, cadesłanych aewnątrs, praevho= 
wywane przez kiika stowarzyszeń osebno, a więc 
pozostające v rosprószeniu, 

Głównej przyczyny xastcju sprawy szukać nalo- 
ły właśnie w tem, ża działalności w tym kieranku 
aie skupiono i że poszczególne stowarzyszenia pol- 
skie podejmowały ją, że siọ tak wyrażę, na ocho- 
taika, srazn — jak to jnż u nas bywa — x górą: 
cym zarpzłem, który jednak = czasem cbhłódł coraz 
więcej, aż zupełnie przygzał. — Jeśli chwalebny i 
wielce pożyteczny samlar budowy „Domo polskle- 
go“ ma się urzeczywistnić, trzeba do tago nieodzor 
wnie albo zawiązania osobnej spółki, lab toż utwo- 
rzenia „ad hoc towarzystwa. Spółka wydawałaby 
mi się udpowiedniejszą Kdyż w niej byłaby wiadsa 
wykonawcza bardziej skapiona, a więs sprążystaza, 
co w stowarzysaeu!u jost trudniejsze, często bowiem 
sprawdza alę nu nas ursyałowie: „gdsie kucharek 
sześć, mie ma co jeść”. 

Z drugiej strony „Dom polski“, bndosany pracuj 
stowarzyszenie, które prawdopodobnie zaapelowało- 
by do ofiarności maszego ogóła, posysksłby tym 
sposobem cechę zakładu dobroczynnego, który przy 
zaniedhanym zarządzie bardzo łstwo mógłby stać! 
się ciężarem pziryctycaayza, podobnie jak mamy jnż 
niestety kilka tego rodzaja przykładów. „Dom pol- 
aki“ ulo potrzebuje apela do ofiarności pubiicznej, 
gdyż racyonałnie zbndowany | eńnansywany, może 
stać o własnej sile, a nawet przedstawiać dla przed- 
siębioroów dobry interes taksamo, jak się rzocs ma 
pod tym względem s budową każdej kamienicy, ho- 
telu, lub innego pnbliezrego zakłada. Owsnem „d0- 
my uarodowe* znajdują się nawet w korzysinlsj- 
szem położeniu, aniżeli wxzzelkie prywatne przedsię: 
biorstwa budowiane, gdyż mają one z góry uape 
wnione poparcie swego społeczeństwa, towarzystw 
narodowych i t, p, czego prywatnemu towarzystwu 
brakaje. Chodzi tyłko o to, by bndowę przeprowa- 
dzono praktycznie I za podsiawie śclałego oblicze- 
nia, bes przekroczenia budżetu, aby przed budową 


przewagę, inb w anacsnej xnejdnją się liczni. Na 
Morawach np. kużde nawet maie mlasto me waya 
niały „Dora narodowy“. Pizarów. Prościełów, Ber 
ao, Olumuni:c, Brzecięwa (Liundeskorg). Hadenta, 
Halia, Hranice, [ylawa, Zsojes, Węglerszto Hra- 
dlsztie, Węgierzzia Mesireczi, Węgierski Brod itp. 
Natzralrie odpowiedn! kspitał satładowy jest ka 
nieczny do takiego prxedsięb'orstwa, lesz jeżeli 
przedsiębiorstwo oparte jest o zdrową podstawą i 
przynosi xyski — kapitał meże slą łatwo znaleść. 
Przocież nie jasteśmy »ml tak ubodzy, asi tak nie 
ówiążni, Żeby brakło u ras plenigdzy na praedały- 
bloratwo narodowe, w dodatku dobrze się cdaetka 
jące. Spółsa bnżowy „Domu polskiego“ w Włednia 
ma z góry sspownłene powodzenie nletyiko moral- 
ne, locx także mutorya!ze, jeżi! tylko zdała wyko- 
gad przedaiąbiwrstyo prak'sezps | ratyonsirie, a 
ściśle t prawidłowo, Wiesław 


Z ruchu wyborczego. 
Kraków, 8 listopzpa. 

Napływ wyborców był wczerzł, w godzinach po- 
połndniowych, wesle silny i liczba głosów, oddawa- 
nych na dra Potelenxa, swiększała sio natawi- 
czuła. Nisetety, x powodu pozoawienia całaj masy 
wyborow kart do głosowania, których duplikaty 
wydawały tylko niektóre sekcye, a incə ich odma- 
wiały, niepońotna było wyrównać etrat, poniowio- 
nych przez stromnlstwe ińomokratyzane w godstnęch 
rantycb. 

Pe zamkalscin głosowania, przystąpiły kowmisye 
do obliczenia głosów. Ostsiecuny wynik joat naste- 


pujący: 

Sekcza [ dr Stasiszewski 387 dr Petelenz 243 gł. 
s Mi Ą 318 zj 261 ,„ 
= Mi 2 347 PTO y 
ą RV > 303 = 304 „ 
p 0V s 336 E 249 , 
>» VI A 368 n 221 , 
z VM a 340 s 269 n 


Razom dr Staniszewski 2399 dr Petolenz 1807 gł 


Wogóle na 8723 uprawniowych głosowaiy 4206 
wyborców, z czego dr Walenty Staniszowski otrzy 
mał 2399 głosów I został wybrzny pesłem s mia- 
sta Krakowa da Sejmu krajowego. Dz Petelenz 
otrzymał 1807 głosów. 

Protokół a aktu wyberczego o godz. 61/, wisczór 
odczytał w sali Rady miejskiej r. Beringer. Rzeca 
dziwna! Z pośród wcale loznego grona konselwa- 
tywnych radców ł wyborzów, abaenych przy tym 
akele, nie podniósł się ani jsdea ok!iask, Słvaseć 
tylko možna hvło edarwyene, widocznie s przevi wnaj 
strony pochodzące głazy: „Kowalski!“ aibo; „Spo 
tkamy się prsy powasechuam głosowaału!* Dość 
liozułe przeć bramą magistratu zobrana pnbli'zność, 
przyjąła wynik głowowania s włdccznsm niesado- 
woleniea i regeszłu alą epokojnie, 

W sprawia niedoręczania kart iegitymacyjnych 
niemy jaż zebrany woalv obfity materyal. Prosimy 
wszysikie crgsninacye I stowaruyszania, 
aby aporządziey listy tych wyborców, którzy kart 
do głosowania nie otrzymali. Listę wyborców, apra- 
wułonych do głosowania, przegiądnąć można w re- 
dzkoyi „Nowej Reformy“, 

W różnych sakcyach wyborczych w doaolny 
sposób laterpretywea» ustawę wyborczą. N. p. 
w asekcyl VII poawzlano nz to, ŻE sa wyborczynie 
mężatki, rzmwisst mąałów, glosowail połucmocnicy, 
Jest to — mpesom sãaúiom — wprzeczne 3 duchem 
ustawy, a wychodalło ma korzyść koaserwatywnueze 
komitetu, rozporządasjącego wielką Hesg pelao 
mooniotw. 

Od jednego x wyberców otraymanjemsy pismo na- 
stępujące: 

P. Stanisław Syc, rancryciel, głazował kilza- 
krotnie za pełnomocnictwami. Chodził nd sekeyi 
do sekcyl 1 w każdej głos w lmfenia jaklejś wy- 
borczyn! oddawał. Stwierdzono, że głorował w sek- 
cyl I, II, II i VI, a czy nie uzzynił tego także 
w trzech imnych gekayach , t. j w IV, V i VIII, 
nie stwierdzono, ale wystarczy nawet ścisłe atwior- 
dsenie tego nadażycła w dwóch sskcyach (jak wia- 
domo, za połnomocnictwam głosować można tylko 
ras). Oióż p. Sye głosował w sekosl III, Imieniem 
x. Jósefy Jureckiej, manipalantki Towarsyaiwn wza- 
jemnych nbsapieczeń, Nr łegitymncyi 3076 1 w sek- 
cyl VI w imieniu p. Maryi Rutkoweż Nr legityma- 
oyi 6.232. Przy obradach w rekeyi III komispa na 
wniosek jadnego = czionków, który domsgał mię u- 
nioważnienia głosa oddanego przes p. Syca w imle- 
niu p. Jureckiej, uchwaliła jadnogłośołe raecz przed- 
stawić do zbadania kom!ayi, która pracglądać bę- 
dzie akta wozyztkich aekcyj wyborer:ch. 


Kronika wisdeńska. 


Wiedeń, 7 listopada. 
(Sensacyjny proces na tle nierząda. — Pulloya wieden 


ska w opałach -— Wiadomość o nowem przesilenin po- 
litycznem, — Caruso w Wiedniu. — Uwięzienie oszosta.) 


[x] Dziennikara Emit Bader udkrył tutaj cusbną- 
ce bagno epsicczne, opisał je szraegółowo 1 odniósł 
walne zwycięstwo, gdyż prokura:orya zajęła się lą 
sprawą Bagno owo istniało oà lat przeszło dwu: 
dzieatu pod postacią domn publicznego, z poszątkn 
tajnego. zaś oś 12 iat posisda!ącece Kkoscessą se 
utronp policyl. Wzańsicielką owogo demu publiczno 
go, niejaka Regine Riehiowa, licząca 46 lat życia 
wdowa po buchałt:rze, stanęła przed sądem oskur- 
Żona 6 ograniczenia wolności osobistej, skłanianie 
do nierządn, spraaniewierzenie, namawianie do falb 
szywych zeznań i t. d. Obok nloj zasładła oskarżo» 
na o podobne występki jej służąca Antonina Pol- 
lack, a dalej analazto ale na ławie oszarżon,ch 


17 dziewcząt z „szlona* Riehlowej, którym proku- 


obliczony dochód s czynsza nie był idealny i, jak | rator zarzuca składanie w tej sprawis fałszywych 


f 


się mówi, „tylko na papierze“. 
W tym kiernnka potrzebujemy sobie tylko przy- 


swolé praktykę Czechów, którzy wszędzie mają | 


„Domy narodowe”, posiadają lob mnóstwo | wsuę- 
dzie te domy Świetnie się opłacają, przadstawiając 
bardzo dobry intores dla przedsiębiorców, Czeskis 
„domy narodowe” są atoli nietylko praktycznie i 
a clsłem obliczeniem budozane, lecz także prakty- 
cznie urządaone. Prócz lokalów dla stowarzyszeń 
znajdują się w nich botele z loksiem restauracyj: 
nym i kawiarnianym, sala wielka, która służy dla 
rozmaitych ursądzeń, jako to: balów, zgromadzeń 
większych, przedstawień scenicznych, koncertów i 
uroczysteści narodowych. Badują ost zwykle ogto- 
mne, wspaniale gmachy, tak, 2e hotel mieści się 
w jednej części domu, zań w drngiej anajdują się 
pomleszkania do wynajęcia. 


Swięci garnków mle ispią. Dlaczsgo ma u nas, 


być coš niemożliwe, co u Czenków udaje się sna- 
komicie. Takich „domów“ posiadają Czesi w Wie- 
dniu kilka, zasiane są niami miasta, a nawet mia- 
steczka, szczególnie talie, gdzie Niemcy albo mają 


| zeznań. Osksrżony Fr. König odpowiada s wolnej 


stopy. 

Riehiowa, otyła brunetka, o Dratalsym wyrazie 
twarzy, swój dom publlszny ulskowała w kamlenicy, 
wynajętej do tego celu w całości aa 10000 koron 
rocznie. Za adajixcye | urządzenie spelunki zapla- 
olla około 40000 koron, zań w fazyl podztkowej 
podała na rok bieżący swój dochód na 35 000 koron. 
Dziewczęts swerbowasa do awogo salonu trzymała 
jakby we więzieniu, gdyż nawet okna zabiła na 
głucho; kazała uobie płacić po 4 korony za wikt 
dziennie; xabierafa swoim ofiarom wszystkie „zaro 
biome” pieniądze; biła jo I iżyła, zań cporniejsze 
wyrzncała na brak, często bes wierzchniej odzieży, 
Dxioń przepędzały dziewczęta w ciasnych sypia] 
niasb, na nec zań wychodziły do „salonu, gdzie 
musiały pod grozą batów cddawać się najwstrę- 
tniejszym orgioza. Ozzywiśsie Riehlowa przad s% 
dem s emfazą twierdziła, Że „damom* było u niej 
jak w raju i że tylko słość ludzka posądza ją o 
występki, zacytowane w akole oskarżenia, Równie? 
Antomina Pollack, chuda jak sskielet bysna w olele 


gę najlepsze mydło „tylko W. Bracha z Tarmowa“ toaletowe, jc.;ny niezawodny środek przeciw 
wyrzutom. popękaniu i szorstkości rąk. Liszaje, piegi, plamy wątrobiane, czerwoność nosa, wągry, pryszcze, 


Piatek 9 Listopada * "38 


ludskiem, wypiera rig wazylkiej winy. Co więcaj 
Richlowa z paionsom wałała, że byla „imęczenniczką 
swoich dam“. 

Obok tych dwóch wyrsutków społeczeństwa prsi- 
snnęła się przed sądem cała palerya wielkomiej- 
skich typów. Gdy Riehiowa i Pollskowa nagadały 
się o swojej niowinności, składa? zaznaria blachars 
Fryderyk Kóduig, który córkọ swą nmieścił u Ri- 
ahłowej I pobierał sa to rentę w rumiv I0 ċo 15 
reńskich mniesięcaxic. Dzlewcezęia z „salona“ Rieblo- 
wej opowiadały po knlsi riecsy cbnrzające, któro 
vig tam rewerywezły po mocanb. Gdy wreszcie sedsi» 
śledczy wezwał ja do protokolo, Riehlowa namawia- 
ła je, ażeby skłzdały fałszywe usaaania na jej ko- 
rzyść, oblecnjąc im xa to sowito wynagrodzenie, zaś 
oporne Btraszyła niełaską policyl. Jadus s dziew- 
óząt obliczyła i aćowodułła, że od 1 stysznia do 1 
lipca b. r. „zarobiła“ 5.337 kor, sla Riehlowa si- 
brała jej do grossa ten „zarobek*, Inna duiewcs: - 
ra, Hcząca uałedwie 15 ty rek Życia, ovowiadsła, ża 
ją Riehlowa zaprowadziła na pollcyę, a tam wyda- 
no jej książeczką bes jakinbkoiwiek doshodzeń. 
I tak zeznaje cały szereg dziewcząt, z których pe- 
wna liczba opnściła zakład Riehlowej i oddajo sią 
obecnie uczciwej pracy. 

Podczes procesu wysały na jaw szrzegóły, które 
rzuciły njorane światło na działalność zalicyi w tej 
dziedzinie. Zapełma obojętność na losy car proaty- 
acyl, patrzenie przes palcs na prasróżne naduży- 
cia, wogóle pozorne wykonywanie ustaw — oro sa- 
rsaty, które tutejsza prasa czyni polloyh Sprawa 
ta odezwała się głośnem echem w parlamencie, giaie 
poseł Llsht wniósł do ministra spraw wownętranych 
Bienertha luterpelacyę, w której domaga się refor- 
my policył obyczajowej. Okazało słę podosse proce- 
su, że ci [nnkcyonarynsze policyjni, którzy powlnul 
byli czuwać nad „salozam* Riehlowej, byli tam go- 
zzczeni, a nawet dwaj sgonci byll przekup!eni. 

Pozwólcie, Że wyjątkowo pomówię o polit;ce. 
Otóż w tych duisoh roxeasła się po Wiedniu pegle- 
ska, że ssof cowarskiogo gablnetu wojskowego, sbroj: 
mistrz Bulfras, ma pójść na emeryturę, zaś jego 
miejsce objąć generał Koalocavary, były minister 
honwedów. Z powodu pogłoski tej, której sroBatą 
arsędownie zaprreczono, pisze „Dio Zelt“: Z kół 
dworskich otrzyzenjemy zajmująca ipformacyc, s któ- 
rych wypika, że w cesarskim gabinecie wojskowym 
było rzeczywiście przesilenie, które jednakża zostało 
zażeguane. Dala 28 października, a więc w kilka 
dai po objęcia teki ministra spraw azgranicznych 
przez br. Aebreethalz, nowy ten winister miał z 
saofem gabinetu wojskowego, ganerałom Bolfrasem 
konferencyę, głównie w sprawie wojskowej na Wọ- 
grzech, W toku konferenep! okazały się takie rå- 
¿nice sdań, Że br. Aehrerthal wobec nich wykazał 
ma niemożność zairzymania w swoj ręza teki mini- 
stra wyraw zagranicznych. Podobne anświadczonie 
ałożył z8 swojej strony generał Bolfras. Cesars, do- 
włedziawszy się o tsm, oświadczył, Że po uatąpie- 
nia szefa aztabu generalnego br. Becka tudzież 
ministra wojny gemarału Pltreichs, mio chce się po- 
zbywzć trxeciej onobistości ze swojego otoczenia. 
Cesarz, wozwawazy do aiebie br. Achrentita!a, pro- 
alt go, ażeby załatwił tę sprawę pozojowo  Pomię- 
dzy Bolfrakom a Achrentalem pośredniczył gono. 
ralny adjutant cesarza hr. Paar, któremu też po- 
wiodło się usunąć tradneści | pojednać br. Achren- 
thała x generałem Bolfrazem. Obaj tety zostali 
na swoich stanowiskach. Podałtom tę rolację £ 
„Złet”, ma owa bowiem cechy prawdopodobieńatwa. 

Jak donosi „Nenes Wiener Tagbiatt* bawił w 
tych dniach w Wiednia impresaryo słynnego pie- 
waka włosktego Czruze, zżoby x Reinarom Simon- 
zem, dyrektorem Opery ludowej porcznmieć się to 
do występów Carusa mn tej scenie. Wedio umowy 
ma Caruso w Operze ludowoj wystąpić trzy razy 
w ostatnich dniach kwietula przyszłego roko, ś 
mianowicła dwa razy jako don José w operze „Csr: 
men”, oraz jako książę w „Rigeletto”. Honoraryte: 
za jeden występ wykosi 12000 koroa. 

Z kroniki brukowej manię fakt uwięzienia 0s70- 
sta, który pod raswiskisa Roberta Poraj Madry’ 
«kiego popelni? szereg osznstw, załaszczz zA pomo 
są obletnic małżeństwa. Od pswnej panuy wyład»t 
1400 keron obiacując jej, Że się z nią ożeni, Wro 
aacie policya mwięsiła go, siwierdziwazy, że nity” 
wa się Rudolf Pegsiach, 1 był jot kilka ras, t- 
rany za przeróżne Oszukancze sprawki, 
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Wieustejąca wystawa budowlana TV ziodalsię 
4 bm. ò goua, 11 przed południem odbyło się w 19 
kale wystawy, mieszczącej się w nowym icmu Kra" 
kowakłego Towarzystwa techalcanego (al. Strazaew- 
skiego, 1. 48) xabranie przamysłowców. Przewodni 
caący komitstu wystawy prof. Steimgrater skreślił 
w krótkiem przemówiecia coi wystawy, ohsony stan 
nran około jej organluscyi í zawiadomił zobranych, 
ża wobac ukcńozsmia lokalu w nsjbliżurych dniach 
rozpocznie się urządzenie wystawy, tak, aby uro 
czyste jej otwarcie mogło się odbyć s końcem bie: 
żącegu miesiąca, Zebrani przemysłowcy oglądali na- 
stępnie lokal, przyczew wyjaśnień udzielał praswu” 
dnicaący i człoakowie komitetu wyatawowego, pizyj” 
mując także uowe zgłoszenia do ndalała w wystó” 
wła se strony członków sagrowadzania. 

Strajk czeladników Introllgatorskich. Woxcr8) 
we Środę rano wybuobł wirajk pracowników intro" 
ligatorakica. Robotnicy przedłużyli majstrom momo” 
ryał, zawierający ich żądamis. Między innemi p0“ 
stulntam! czeladałcy introllgatorscy żądają od waj’ 
wtrów prznezło 40°/, padwyżusenia wyaagrodaeniń 
dalej skrócenia dala pracy, tudzież przerw as ati 
danla i podwieczorek. Rubotnioy żądają usadio okt3* 
niczenia przyjmowania uczniów i dziewoząt do nat” 
ki, założenia biura pośrednictwa prady przy 08% 
ulsacyi robotników, snbwencyonowanego pras y 
strów kwotą roczną 200 Koron, tudzież usnar!* 
mężów zaufania organizacji, wybleranzch prześ 
zgromadzona robotników poszczególnych pracował 
Skutkiem odrznocnia przes majstrów powyżsś)* 
żądań strajk częściowo wybuchł, W strajku bierze 
udsiał przezało 150 oaób, w tem 90 robotnio. Pre 
ca ustała w 17 katoliskich pracowniach; w israeli 
okich warstatach praca nie została przerwana: te 
becnie toczą się nkłady | pertraktacye w sprs* A 
żądań robotników międay ich dalegatami a maj 
strami. i = 

Z uniwersytetu. P. Karol Emil Sermak, PoS 
z Krakowa, otrzymał w uniweruytecie Jagiellońsk 
stopiań doktora wszech nank leXarskich. 

Konoert p. Gembarzewskiej. Utalentowan= 
tystka wykona ma swoim koncercie 33 bm. P s 
wapaniałej aryl Eiżblety z „Tannbaenzera* a Š 
ną orkiestrą wojskową 13 pułka, psd klerunkie 
kapelmistrza p. Hocka, także aryę Słocondy % a 
| Ponehlellego, Modlitwę Toskl z op. Pucelniepo, © z. 
| pleśni Jachimeckiego, Szopskiego, Żaleńskiego, 


w sypkę, 
wszelkim i 


ar: 
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skowskisgo | Niewładonskiego przy akompaniamen 
cie fortepianu. W komsercie tym wykona p. Ale- 
ksander Feldstein, jeden z najlepszych nczniów sna- 
nego plamisty prof. konserwateryum krakowskiego 
p. Lalewicza, koncert Godarda na 3 fortepiany, w 
którym partyę orkiestr. objął p. Lalewiez. Aby 
waiąć udział w komcercis p. Gembarzewskiej prse- 
rywa p. kapelmistrz Hock swoje występy koncerto- 
we w Pradze i przybywa do Krakowa, aby osobi- 
ście kierować orkiestrą wojskową. 

Nic więc dziwnego, iż koncert ten obndził po- 
wszechne zalnterezowanie, objawiające się szybką 
sprzedażą biletów w księgarni Krzyżanowskiego 

Z teatru miejskiego. W wykonania nowości s0- 
botniej teatru miejskiego („Zakochawa* Porto-riche'a) 
biorą udział pp. Solska, Borodzicz, Trzeciezka Je- 
remi, Czechowska, Sobiesław | Zelworowicz. Kome- 
dya Porto'riche'a, jak każe tradycya teatrn francu- 
skiego, porusza również xag»dnienie t. zw. trójkąta 
małżońskiego, z tą różmicą | a tą oryginalnością, 
łe „ons“ przes dowcipne zestawienie wczuć jest 
właściwie kochanką... własnego męża. „Zakochana“ 
była zeszłego lata wystawianą z wleikiem powodze- 
niem w teatrse Gławalewicza w Filharmonii war- 
ssawskiej, Niedsielno przedstawienie wypełni otek- 
łowny drawat Bjoernsoma „Ponad sity“, 

Komitet ioteryi artystów żydów przesyła nam 
aastępający komunikat: 

Daia 28 pażdziernika odbyło się w obecności ko- 
misarsa policyi dra Rąeaski ciągnienie losów w sa- 
lach Towarsystwa przyjaciół sstuk pięknych, przy- 
czem wygrane padły na losy następujące: 174 542 
1046 1048 1061 1078 1270 1344 1527 1826 
1955 2010 2335 2351 2473 2477 2484 2514 
2521 2626 2682 2742 2809 2843 2847 3064 
3114 3347 3278 3362 3386 3447 3521 3622 
3602 3676 3787 4028 4196 4273 4481 4640 
4719 4777 4971 5023 5099 5243 5311 5453 
5466 5855 6910 6137 6549 6561 6575 6677 
6968 7052 7163 7294 7455 7587 7626 7865 
7935 7941 7987 8091 8134 8234 8476 8489 
8528 8634 B764 8845 9138 9332 9462 9532 
9568 9672 9970 9972. 

Wygrane odebrać można w komitecie w Krako- 
wie, przy uliey Smoleńskiej 1, 20, n sekretarza dra 
Sew. Gottlieba do dała 31 stycznia 1907 r. Po 
tym terminie niepodjęte wygrane przypadną RA 
rzesz komitetu, który je pozbędzie albo w drodze 
pablicznej lisytacy!t, albo z wolnej ręki. Ponieważ 
z emitowanych ]0.000 losów sprzedano mniej - wię- 
«ej "/, część, a nadto pownej części losów, posia- 
dacze bioków do ogłoszonego terminu, t. j. do 26 
października, a nawet do chwili losowania mic zde- 
klarowali i nie zapłacili — przeto część wygranych, 
która skutkiem tego padła ma numora losów, będą- 
cych w posiadanie komitetn, przeszła na własność 
komitetu | zostanie ona w powyż podany sposób 
posbytą Dalsze tundnsse stąd powstałe również na 
cel z góry zakreślony obrócone zostaną, z Czego w 
przyszłości sdamy rachunek. 

Komitet loteryi artystów żydów w Krakowie dla 
niesienia pomocy ofiarom pogromów podaje do wia- 
domości, Żo dotąd zebrany fandusz z rozsprzedaży 
losów wynosi 3400 kor., ssś po petrąceniu kosstów 
administracyi posostaje osysty dechód w kwocie 
2900 kor. 

Z Podgórskiej kroniki policyjnej  Niedsielnej 
nocy powstała w restaaracyi Lanświrthba, w Ryn- 
ku głównym, wielka awastnra, spowodowana przea 
kłótnię jednego £ gośsi z kelnerem, przyczem kilka 
awanturników wyrauciło konóuktora tramwajowego 
M z lokaln tak silnie, że upadł Ba bruk, odnosząc 
eiężkia rany na twarzy I czola Za awanturaikami 
wdrożone zantało śledztwo. 

Tej samej nocy wywołał w jednym s podgórkieh 
handlów wina awanturę niejaki Michał Solarczyk, 
wyrobnik, który ciężkim knfism ndersył w głowę 
swą żonę, tak, że cała krwią sig salala. Przy are- 
sztowania zawołał ezuły mąż, że gdyby miał zgnić 
w kryminale, to żoną swą sabić musi. 

Za Dozlitośne znęcanie się nad swą żoną aressto- 
wano wezoraj niejakiego Stefana Bałkę, 25-letaie- 
go murarza, obecnie bes zajęcia, Bałkę odesłano do 
sądu kraj. karnego. 

Weszoraj aresztowała polioya niejakiego Antonie- 
go Wachoskiego, 23 letniego kelnera, obecnie beos 
zajęcia, który wyłudzał pod pozorem ożenienia się 
od służących pieniądze. Od jednej x nich zódołał- 
wyłudzić przeszło 200 koron, nadto skradł jej kil- 
ka pośnszek. Sprawaę oddamo sądowi. 

Niejaki Michał Króiik, farman od Hollendera na 
Kaaimierzu, wioząc onegdaj piasek, najechał na skzę- 
elo tak silnie na wózek góralski z drsewem, że po- 
łamał ma dyszol Í zmacznie go usskodził, Dopro- 
wadzony na podgórską ekspczyturę polieyi obiecał 
górala tak pobić, żeby popamiętał, Królika zamknię- 
to w arezztach policyjnych. 

Wadowice, 7 listopada, Staraniem komitetu po- 
mnikowego A. Mickiewicza wygłoszą dnia 11 bm. 
o goda. 5 po połodnin w sali tutejszego „Sekota“ 
odezyty pp. Jadwiga Strokowa na temat „My 
a lud" i dr Jan Zubrzycki p. t. „Wpływ sstu- 
ki na społeczeństwo”. Komitet uprasza o liczne 
przybycie na te zajmujące odczyty. 

Niemiec posłem z Galloyi. Z Białej donnszą: 
Przy wyborze uznpełniającym do Sejmu na 820 u- 
prawniowych głosowało waszoraj 325. Wybrany je: 
dnogłośnie posłem Rudolf Lukas, były burmistrz 
I właściciel fabryki. 

Krwawe zajśołe w Rudoe pod Tarnowem. 
Piszą nam s Tarnowa: Komisya sądowa wykryła, 
że sprawcą niedzielkego wypadka jest p. Tomasa 
Graybzer, wyn Stanisława raybnora , dziennikarza 
warszawskiego. Jeżeli okoliczności, towarzyszące fa- 
ktowi zestawimy z opowiadaniem klaazycznego świad- 
ka jakim jest farman Boryczko, to takt przodsta- 
wia się w mastępujący sposób: P. Tomasz Graybner 
przyjechał nocnym pociągiem do Bogumiłowie, skąd 
turą nda? się do Rudki do swego kuzyna, prof Pie- 
niążka. W drodze napadło go kilku pijanych chło- 
pów, grożąc zabiciem. P. Grabner strzelił 2 razy 
w powietrze, less strzały nie skutkowały. Napast- 
nicy wskocsyli na wóz; jeden chwycił p. Graybnera 
pod gardło, dragi za ramię. P. Grzybner widząc, 
że wszelka perswazya jost daremną, dwoma strza- 
łami położył trupom na miejscu Bartl. Padłę | Fr. 
Odbierzychleba; Stanisława zaż Odbierzychieba, usi- 
łującego zatrzymać konie, aranił w ramię, poczem 
kazał podciąć komie 1 odjechał w stronę Rudki. — 
Żandarmerya rospisała na wszystkie strony listy 
gończe. które jednak okazały się zbytecznymi, gdyż 
p. Graybner sam zgłosił się do władz. 

Należy zazpaczyć, Że xabici należeli do niebez- 
piecanych zawalidrogów, a napady powtarzały się 
dońć często w okolicy Bogumiłowie i Wierzchosła- 
wie. — Pogrzeb zabitych odbył się dnia 7 b. m. 
jednego w Wierzchosławicach, drugiego w Radłowie. 

Powiatowy kurs pożarniotwa. W aledzielę od 
było mię w Przemyślu nroczyste otwarcie powiato- 
wego kursu pożarnictwa, urządacnego staraniem 
Zarządu głównego Towarzystwa Kółoż rolniczych. 


Uroczystość, w której wsieli utział oprócz publi- |kręcie „Noro“, 
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eznośsi delegaci rosmaltych stowarzyszeń, zagaił 
ksiądz-iofołat Foderklewioz. W kursie uczęstulczy 
30 delegatów Kółek rolnicaych. 


ze świata. 


Z Warszawy. 

— Woszoraj na ulicy Przechośniej nieznani spre- 
wey poczęli strzelać na sztabę-kapitana gwardvi 
Nowikowa, wychodzącego s Żoną s za Żelaznej Bra 
my. Nowikow rażony został kulą w twars. Na od- 
głos strzałów przybiegło wojsko | yolicya, a idąc 
za wskarówkawi jakiegoś przechodnia, który mówił, 
że strzały dawał x pobliskiego nrkiepn człowiek 
w barankowej czspce, otoczono skiep z serem, p. 
[arsza, gduale aresztowano właściciela, snbjekta i ja- 
kiegoś kupującego, leca broni przy osobach tych nie 
znaleziono. 

— Prawie równaczeźnie na vlicy Radnej wyko- 
nało kilku usbrejonych bamdytów napad na woźnicę 
browara ryskiego. Pruyłożyweay mn rewolwery do 
głowy i piersi, obrabowali go s 30 rb, zainkaso- 
wanych za piwo. 

— W Łodsi polała się dziś znowu krew bra- 
tobójesa, Ciężko ranny padł pod strzałami bachal- 
ter fabryki Groszmana Michał Ulatowski i ro- 
botnica Rauchówna. 

W Dąbrówce pod Łodzią wśród większego star- 
cia narodowców z esdekami poleg? jeden narodo- 
wise, jedom socyalista, kilkanastu robotników cięż- 
ko ranbych, wśród nich Fitipowsk! odniósł 5 ran 
śmierteinych. Zabity Tomass Józefiak, znany doda- 
taio z dzisłalaości społecznej narodowiec, był prese: 
sem stowarzyszonia „Jedność*. 

Przy rowixyi w kawiarni Łukasika pray ul. Kom- 
szantymowskiej, opoda! cyrkułu, znzieziomo w ku- 
chni, pod skrzynią dnem ka górse obróconą, bom- 
bę blaszaną, w skórę i płótno obszytą, drutem 
okręconą i papierem okiejoną, wagi 4 funtów. Bom- 
bę tę rospoznaco jako olbrzymiej siły wybuchowej. 
Uwięstono Łakasika, 18 osób w kawiarni, dun kel- 
narów i dwie kobiety. 

W jmnem miejacn patrol dojrzał rozmawiającego 
z sałdatem cywilnego. Sałdat na widok patrolu u- 
oiekł, a przy cywilnym Stanisławie Doleżakn sas- 
lesiome paczkę nabojów karabinowych. 

WW mieszkania szewea Leśniewakiego pray ulioy 
Spacerowej wykryto tajną drukzrnią, czcionki, ma- 
szynę i prasę. L. sresztowano. 

Na ulicy Benedykta zabity stójkowy Makaromb. 

— W Doblinie do drukarni „Ziemi Lubelskiej“ 
po dokonanej rowizyi aresztowano wszystkich se- 
cerów, drukarnię opieczętowano i zamkaięto. 

— Z więzienia płockiego zbiegli baadyci Korpu- 
szewceki i Smugowski. Całą dsielnicę poddano rewl- 
zy! bez skutza. 

Wyswokodzesie więżnia. Wczoraj o gads. 10 
srana do aresztu gminnego we wsi Wola pod War- 
szawĄ, w którym osadzony był tysaczasowo, przed 
wyprawieniem do cytadeli, robotnik Aleksander Li- 
sek, przybyło 8 uzbrojonych w rewolwery ludzi, 
którzy smosili dwóch stróżów do wypuszozenia z a- 
resztu Liska, poczom wszyscy wrgs s oswvbodso- 
nym zbiegli w kierunku Odolan Pościg o- 
kaza? cię Dezazuteczny. Lisek oskarżony pył o wa- 
leżenie do organixacyi bojowej P. P. S. 

Zabicie rabina przez bandytów. Z Lebie- 
dziewa, miasteczka przy trakcie z Wilna do 
Mińska, donoszą: W nocy około gudziny 10 wessło 
4 usbrcjonych ledsi do p. Zukermana | sażądało 
od niego 1000 rabli. Nie otrzymawszy pieniędzy, 
wystrzelili. Kala trafiła w obesnego tam prsy- 
padkowo rabina tego miasteczka, zięcia Zukarmana, 
druga kala przestrzeliła rękę syna tegoż rabina. 
Konającego rabina odwiesiono do Mińska, gdzie za 
zajutrz smarł. Bandytów nie schwytano 

Bandytyzm Z Tytlisn donoszą: W Sachamie 
a wyroku sądn wojenno-polowego rozstrzelano 
rozbójnika Zanżałowa, który popełsił mnóstwo ra- 
bnnków 

Wyrok w procesie o nierząd. W sensacyjnym 
procesie, który się teczył w Wiednin przeciwko 
Riehicwej, właścicielce domu publicznego, tudzież 
przeciwko wzpółobwinionym, zapadł wczoraj wieczo- 
rem wyrok. Na podstawie werdyktu ceędsiów przy: 
sięgłych zasądzono Riehlową na 31/, lat ciężkiego 
więzienia, jej ałażącą Pollakową za wzvółwinę na 
rok więsienia Köalga, ojca jednej x dziewcząt, wy” 
zyskiwanych przez Riehlową, sa wsnółwinę W cgra- 
niezaniu osobistej wolmoeści Ra 8 miesięcy ciężkiego 
więsienia, a 7 dziewcząt za fałszywe zesnania na 
zwykły aresst od 14 dni do 4 tygodmi. (Obacz 

w tej sprawie „Kronikę wiedeńską“) 

Rozboje oyganów. Na stacyi Kukus pod Jaro- 
mierzem w Czechach znaleziono dozorcę torn Kli- 
moscha leżącego na ziemi w stania konznia. Kli- 
mesch zdołał tylko wymówić wyraz: „cyganie*, pō- 
czem wyzionął ducha, Wywnioskowano z tego, że 
zranili go śmiertelnie cyganie, którzy miell zamiar 
wykonać napać na stacyę, ale zostal! spłoszeni 
przez Klmescha, którego pobili śmiertelnie. Wkrót- 
ce też nwięsieno bandę, słożoną x 6 cyganów. — 
Przy rewizyi znaleziono n cioh okrwawioną ste- 
kierę. Jak nię sdaje, będzie to ta sama banda cy- 
ganow, która w Innej okolicy Czech wykonała dwa 
napady na kolej. 

Katastrofy kolejowe. W Prerzburga na Wę- 
grzech saderzyły się w nocy na dworcu nenustadz: 
kim dwa pociągi towarowe. Zdaerramie się było tak 
silse że 8 wagonów zostało zupełnie zdruzgotanych. 
Jeden x haxownicsych ponióał Śmierć, zań konduk. 
tor, prowadzący pociąg. odniósł ciężkie rany. 

Na dworcu ztucyi Lohrta pod Hanowerem wy- 
skonzyła s szyn maszyna pociągu osobowego i wje- 
chała s boka ns pociąg towarowy, w którym prse- 
wróciła i częściowo zaiszozyła 2] wagonów. Masxy- 
nista I pałacz pociągu osobowego wyskoczyli z mz- 
szyny ! ooalili w ten sposób swoje życie, natomiast 
w pociągu towarowym jedom ze słnżby został sabl- 
ty, jeden ciężko ramny, xaś dwaj odnieśli lek- 
kie rany. 

Wypadek z rewolwerem. Z Paryża donoszą: 
Gdy wozoraj po poładnin syn tutejszego posła ru: 
muńskiego, Ghiki, w ogrodzie luksemburakim ob- 
jaśniał pewnemu przyjacielowi swemu mechanizm 
rewolwern, broń wypaliła | kula ntkwiła w lewem 
płucu młodego Ghiki. Ciężko rannego odwieziono 
do szpiiaia. 

Bunt w marynaroe angielskiej. O zaanym bua- 
cie pońzód angielskiej marynarki wojennej nadcho- 
dzą nowe suczegóły, ae w Żładnem g tych donie- 
sień niema podanej przyczyny bantu, Trudno prsy- 
puścić, ażeby drobne stosunkowo zajście na placu 
mneztry, o jaklem wczoraj doniosły telegramy, o 


którem sxxń piaallimy w kronice, miało wywołać! 


taki wybuch pomiędzy marynarzami. Widocznie osły 
szereg nadużyć ju% poprzndmia rosgoryczył mary: 
nsrzy, których następnie drobne, jak wspomnieliśmy, 


KUWA ERRETORA A 


angielskiej, jak obnenie w Portsmouth. Od godalny 


Podwoloczyskami, znprzysiężona, opowiada, że sama 


11 do 3 w nooy buatownicy byli pzaami sytuacyj. | stołowała się w mieście, więc co do wiktu mie zna 
Zbuatowali się mietylko pałacze okrętowi, loćz tak- | żadnych szczegółów, a oo do Jodkowskiego słysze- 
że marynarze. Około 500 palzczy | marynarzy, któ-lła, że Żałono się bardzo na miego. 


rym pomagał zgromadzony tłum, bombardowało ka- 
mleniami pomieszkańia oficerów, strzeżone przez 
uilae oddziały piechoty marynarskiej. Komendant 
Pnrtamouthu, wezwany Ra miejsce, a baln admira- 
iicyi, przybył automobilom, witany obelgami i ka 
mieniami. Pewnego porucznika x trudem wydarła 
poligya x rąk buntowników, którzy chcieii go zivn- 
czować. Gdy część zbuntowanych bombardowesła 
pomiesskania oficerów, Inna część niskczyja wasyat- 
ko w koszarach. Władza umieściła przeważną lics- 
bę zbnatowanych na okrętach, które stoją na kot- 
wicy w Portsmonth, i w ten sposób zapobiegła dał- 
szym niepokojom. 
Kącik humorystyczny. 
Daremna fatyga. 
Carski minister spraw uagrakicznych 
Odbywał podróż po Earople, 
Myśląc, że może wśród rządów iloznych 
Ze dwóch przyjaciół chociaż wykopie. 
Dzisiaj powrócił, strapioRy szczerze 
I łsy rzęsiste s ocs mu płyną, 
Żaden rząd bowiem nie chce w przymierze 
Wchodzić z moskiewską czarmą seciną. 


Ze stowarzyszeń. 


Seminaryum filozoficzne. W niedzicię dnia 11 
listopada o godzinie 11 przed południem wygłosi 
profesor gimnazyum p. St. Brzblec w sali semina- 
rynm filozoficznego pray niley św. Anny L. 12 od- 
czyt na temat: „Pojąsia bóstwa u Platona“, 

Wydział „Koła śioucficznego* U. U. J. ukonsty- 
tuował się w następujący sposób: Kukliński, pre- 
acz; Cholewiński, wiceprezes; Jantos, sekretarz; 
Blegańska, skarbniczka; Jawormicki i Lubertowicz 
wydziałowi. 

Uniwersytet ludowy Imienia Adama Mickle- 
wioza. (Valne zgromadzenie członków krakowskie- 
go oddziału odbędzia się w niedzielę dnia 11 b. m. 
o godzinie 6 po poindnin w saii Museum techal: 
czmo-przemysłowege przy ulicy Franoisskaaskiej. — 
W październiku sgłosiło się do biblioteki umiwer- 
sytetu ludowego 4.608 czytelników — wydano im 
5.328 książek. Przeciętnie codzień wydaje się 148 
czytelnikom 171 książek — Z czytelni pism ko- 
rzystało w ciągu ubiegłego mlesiąca 3.565 osób, 
przeciętnie 115 dziennie. 

Z ozytelni imienia Kilińskiego. Dnia 4 listo- 
pada ówięcono rocznicę sałożonia czytelni im. Jana 
Kilińskiego. Na uroczystość tę przybyły dalegacye 
robotników a Nowego Sącza i Krsa, nadto grupa 
robotników s Królestwa Polskiego. Uroczysty wle- 
czór, który sią odbył w „Sokole“, ściąguął nader 
Hezną publiczność. Na program wieczoru złożyły 
się piękny śpiew solo p. Jadwigi Ciepielowsakiej, 
uczennicy p. Stanisławy Heumann, deklzntacye pp. 
Wiarzejewskiego i Błańezyckiego, chór robotniczy 
pod batutą p. S. Niepielsziego, nadto dwie satuki: 
„Łobzowianie* i „Podejrzana oRuba*, nader udat- 
nie odegrane przex samych robotalków. — Uroczy- 
steść eałą zakończyła wieczoralca w loka!n Czytelni 
przy ulicy Długiej 

Klub pooztowy urządza w sabotę 10 bm. wie- 
czór muzykalno wokalny z doberowym programem. 
Początek o godz 8 wieczór. Wstęp dla esłosków 
| akademików po 40 b. od vschy, dla obcych I K. 
Po koncercie tańce przy fortepianie. 


w 

Bpod Wydsi.i Krsjvwy rozpisuje konkurs na 
jedno stypendynm w kwocie 1-0 K z fandacyi „Stowa- 
rzyszenia ossozędności | kredytu urzędników i ałnżby 
kolei Karola Ludwika we Lwowie”, przeznaczone dla 
ubogich uczniów naukowych zasładów przem: siłowych 
w kraju. O stypendyum to mogą ubiogać nię bez wzglę- 
du na wiek i religię przedowszystkiem synowie tych 
urzędników i sług byłej c. k uprzyw. kolie: Karola Lu- 
dwika, którzy po upsństwowieniu jej przessii wraz z nią 
pod zarząd kolol państwowych, a mianowicie ol, którzy 
ukończywszy z celującym postępem szkołę ludową koli 
Karola Ludwika we Lwowie i oddają się dalszym nau- 
kom w jeduym x naukowych zakładów przemysłowych 
w kraju. Termin do 10 grudnia. 


Repertoar teatru zę 6 

W sobotę: „Zakochana”, komedya w 3 aktach Jerse- 
ge de Porto- Riche. 

Ww niedzielę popołudniu: „Odrodzenie'*'; 
nad siły 

Reportoar teatru ludowego. 

W sobote: „Zydzi“. 

W niedzielę po południu: 
ozór: „Myssy bes kota". 

< kalsndarza. W piątek w» listopada: Teodora żołnierza 
i Ursyna; w sobotę 0 listopada: Andracja s Awel. i 
Teoktysty; w nmiedzicię 11 listopada. Opieki N. M. P. i 
Marcina b. 

Wachóń siożna W listopada u gużałaie 6 winat 4 
se" a gois. 4 s 4 iaga? dwiu waósiu Y m te, 

Z krakowskiego obserwaterynm. Dnia 7 listopada 
termometr doszedł od 4- 8'i do p 17'4 C.; barometr 
opsdał, 

Daia 8 listopada o godzinie 7 rano stań barometra 
7357 mm., termometru <> 60 C.; wiatr półn. wschodni, 


wieczór: ,,Po- 


„Szukajcie dziecka”; wie- 


B. Gabtryelska, Krzysztofory 
Kraków. Wynajmuje i sprzedaje piarw- 
szorzędnych fabryk fortepiany, pianina, harme 
ais i pianole za gotówkę lub na spłaty nawet 
dwndziestomiawięczne. Instrnmsnty ntywans cd 
esn pajniżezych. 


ROR ZOE 
Obraza czol. 
(Z sali sądowej), 
Kraków, 8 listopada. 

Na wczorajszej popołudałowej rozprawie przesłu- 
charo 19 Świadków, którzy w ubiegłym roku le- 
czyli się w zakładsie prof. Bujwida. Z świadków 
tych tylko dwóch zeznawało uiekorzystne szczegóły 
o zakładzie, a mianowicie, ża wikt był nisdostata- 
czny, a Jodkowski gbarowato się obchodził z cho- 
remi. Natomiast 10 świadków zeznało, że nia mia- 
ło powodu się uskarżać ani na wikt, ani na obcho- 
dzenia się z nimi w zakładzie. 

O godz. 7 wieczór przewośniczący odroczył ros- 
prawę do następnego dnia na godzinę 9 rano. 


Trzeol dzień rozprawy. 


Na wstępie dzisie Szej rozprawy sędzia przysię- 
gły dr Geisler prosi trybunału, by pozwolono 
przysięgłym przeglądnąć księgi sakładu, zanim so- 


oaeee 


zpawać będą szczegóły bilansowe rzeczoznAaWCY. — | 


Przewodniczący zgadza się na to Żądanie. 

Z kolei mastąpiło przesłncbiwanie dalszych Świad- 
ków. 

Św. Jan Nowak, zaprzysiężony, leczył się w 


Sw. Korgis, zaprzysiężony, zeznaje, że wikt 
nie był dobry, ale go było "BI: Mięso było 
raz ma tydzień. 

Św. Jalia Barnasiewicaówna, 13-letnia 
dziewczynka wiejska, na wikt się nie skarży. Wi- 
działa ras jak Jodkowski bił jakiegoś chłopca. 

Pray omawianiu tego faktu obecny za vali świa- 
dek Jodkowski, wezwany na wyjaśnienie tego fakin, 
wyrasił się pod adresem dra Heskiego, Że przypisa- 
pie mu tego sarantu jest „bescselnością*. Wywo- 
łaje to oburssnie ma Gali, lecz dr Heaki zazaacza, 
że świadek ten sam nie wie, co mówi. 

Św. Jan Lataszkiewies z Trębowii, tęgi i 
zsażywny parchczak, zaprzysiężony, zesnaje, że kil- 
każrotnie dokupywał sobie chleba i Innvch wiktna- 
łów aa mieście, z powodu niedostatecznego wiktu. 

Sw. Jóset Żuławiński, rzeźnik s Dobczyc, od 
którego prof. Bujwid zaknnywał mięso do kuchni 
zakładowej, zeznaje, że prof. Bujwid brał oá miego 
w rosmaitych ilościach dobre mięse bea kości. 

Adw. dr Heski: Czy to mięso może było na 
hodowle bakcyłów? 

Św. Żuławiński s całą btazowesością: 
jest! 

Adw. dr Gertier: 
wie, eo to jest bakayl? 

Św. Żuławiński: Nie. (Wesołość). 

Zeznania tego świadka przerywają ciągle różne- 
mi uwagami tak obrońca dr Heski, jak zastępca 
oskarżyciela prywatnego dr Gertler. 

Pravwodniczący dr Trzaskowski: Proszę pa- 
nów nie przerywać śńwiadkowi, poprosta jednego 
zdania nikt powiedsieć nie może, aby panowie mo- 
cenasi nie przerywali. W końcowych wywodach bę- 
dą panowie mogli mówić choćby przez tydzień (we 
aołość), alo świadkom proszę nie przerywać. 

Św. Jósef Romanowski, parobek s Sokala, 
zaprzysiężuny, zoznaje, Że leczył się w zakładzie 
pret. Bujwida przez dni 14. Mięso było podawane 
tylko w niedzielę, wikt zresztą był dobry. Swiadek 
(wysoki i tęgi parobczak) doknpował sobie jedzenia 
ms mieście. Jodkowski krzyczał na lndsi; czy ude- 
rzył kogo, świadek nie widział, Na rozkaz Jodkow- 
skiego świadek mył podłogi i robił inne posługi. 
Na zapytanie adw. dra Gertlera świadek wyjaśnia, 
podług swego przekonania, że życie w zakładzie 
wartało ] koronę. 

Adw. dr Gertler: 
nad panem? 

Swłiadek: Nie. (Wesołość, gdyż świadek struk- 
turą ciała robi wrażenie olbrzyma). 

Świadek Katarzyna Baczyńska, 70-letnia go- 
spodyni z Sisdliszowic, zaprzysiężona , zeznaje, Że 
leczyła się w maju zeksłogo roku w zakładzie prof. 
Bujwida. Jakie jej jedzenie dano, takie zjadła —- 
mięso jadła 2 razy w tygośsiu. 

Przewodalezący: Czy mięsc było dobre? 

Swladek: Jak x bydięcia! ( Wesołość). 

Adwokat dr Hanki: Czy mięso było z kośćmi? 

Jwiadek: Jak z bydlęcia! (VWezołość). 

Adwokat år Gertler: Aie głodu wie cierpie- 
Hézie? 

Swtadłek: Czym cierpiała, czym nie cierpiała, 
to moja rzecz. Panowie sumi wszystko wiedzą, to 
na co mnie starą pytają? (Wesołość). 

Świsdek Władysław Kifer leczył się w llpon 
zetsiogo roku w zakładzie przes 12 dni, — Żysia 
świadek (wysoki I tegi parobek) miał mało i mu- 
eis} dokupywać w mieście. Jodkowski wobes siogo 
był grzeszny, osy się na niego lami chorzy nie 
ckarżyłi, świadek mie wie. 

Następnie odczytano zeznania świadka Smoleń- 
skiego, który żali? się, Że wikt był niedostate- 
csay, a Jodkowski zmuszał go do ciężkich posług, 
nosił wągle, mył podłogi itp. 

Świadek Julłan Kulikowaki, rolnik z Trem- 
bowli, praabywał z awom chorom dzieckiem w Szerw- 
eu zeszłogo roku w sakładzie prof. Bujwida praex 
17 dni. Żywione go dostatecznie | wikt był dobry, 
na Jodkowskiego przed nim się nie Żalono. 

Świadek, gdy mn prezentują Jodkowsklego, woła: 

— Zaam tego pana, to jest całkiem uczciwy I 
porządsy człowiek! (Wesołość), ` 

O godzinie 127g w południe przewodniczący sa- 
rządził długą przerwą, przesnacacną na badanie 
ksiąg zakładu. Dalszy ciąg rozprawy o godzinie 3 
po południu. 


Tak 


Panie Żuławióski, ezy pan 


` 
Czy Jodkowski snęcał się 


Wiadomośc BAKAT, literackie | artystyczne 


-—— „Krytyki“ soszyt XI. sa listopad zawiera 
treść następującą: (f): Przełom w Galicyi Edward 
Leszczyński: Z morza. Poezye. Prof. J. Bandonin 
de Courtenay: Tępość moralna społeczeństwa rosyj- 
skiego. — tYasschrouyjskie święto konntytucyjne. T. 
Miciński: Kulsź PstłomEln. (Dokończenie). A. No- 
waczyński: O dramacie z przeszłości. Bol, Garczyń- 
ski: Socha bez roli. Przypowieść. A. Sullmowski: 
Wiersze, Dr Wł. Gumplowicz: Socyalism a kwo- 
stya polska. T. Dąbrowski: Jallugsa Słowackiego: 
„Samusl Zborowski“. Kaa. Zdsiechowski: Antyzemi- 
ta. Nowela Międsynarcdowa ankieta w sprawie pol- 
skiej: Głos prof. dra A. Pogodina uniwersytetn 
w Warszawie. Z miesiąca: I. Przegląd prasy. 
Il. Przagiąd estok plastycznych. — Kraków. II. (x.) 
Teatr kracowsvi. Sprawozdania maukowe i lite- 
rackie. 

— Nowy tygodnik obrazkowy. Od Nowego 
roku sacznie wychodzić w Warszawie pod redak- 
cyą p. Tadensza Sierzpotowskiego ilustrowany ty- 
godnik literacko poprlarny „Kłosy“. W pierwszym 
numerze „Kłosów* rozpocasty będzie druk majno- 
waszej powieści zsakomitego pisarza Wł. St. Rey- 
monta y, t. „Sen o jutrze", osnatej na tle wypad- 
ków współczssnych. 

—- Najnowsza tragedya D Annunzla, p. t. „ Wie- 
eoj niż miłość*, składająca się 3 dwóch części, z0- 
stała po raz pierwszy przedaiewiozą w Rzymie w 
teatrze „Costanzi*. Pierwsza część, która bez opu- 
szczania zasłony trwa 3 kwaćranse, jaż wywołała 
niesmak i nudę, część drugą publiczność wygwi- 
zdała. Sztuka padła w sposób niebywały mimo saa- 
komitej gry artystów, Bohaterem tragedyi jest 
słynny podróżnik włoski, oedk.ywena nieznanych 
ziem w Afryse, który dla oweieh wielkich planów 
nie może w Rsymie nikogo pozyskać. Zrozpaszony 
pośród otoczenia flisterskiego popełnia esya aaar- 
ehiesay przeciwko ejczyśnie. 

—- „Biblioteka powszechna“ W. Zukerkandla, 
jadno s największych polskich przedzięwzięć wydz- 
wnięzych, dobiegło jaż 580 tomików. Cyfra ta jest 


zakiadaie prot. Bujwida w listopaźzie r. s. Jedze- najlepszym dowodem wielkiej popularnośsi i szero- 


ale w zakładzie mu nle smakowało, 


gdyż świadek | kiego rozpowszechniania się tego wydawnistwa, re 


zajście popchbnęło do wielkich wykroczeń. Od roku; przynwyczajony był do lepszego życia. Skarg na, dagoranego aktualnie i bardzo troskliwie przez pro- 
1797 — pisze korespondent berlińskiego „Local-| pożywienie nie słyszał. Jodkowski za jego bytności | fesera Alberta Zippera. 

Anzeigera* s Loadymu — to jest od buntu na o- | nikomu krzywdy nie srobił. 
Św. Mokreua Jaworska s Przybranówk| pod wszechnej* opuśelły prasę: 


nle było takiego bunta w marynarce 


two Zaliczkowe w Krakowie 


przeniesione de nowego lokalu, ulica Stroszewakiasa L. 28, 
pozyczek wekslowych, budowlan 
0d wkładek oszczędności płaci 4 


Jagiell.. udziela 


W azerega ostatnich publikaeyj „Biblieteki po- 


AC. 


zy %50 EJ 
Zieliñski G. „Kirgiz“. Pewieść poetyoka. 
30 hal. 
Borgström: „Piwowarsy*. Sztnka w 4 akt. 


przekład J. Kiemenniewieza, 48 hal. 

Gorkij: „Więzienie*, 24 hal. 

Starkmann J.: Monologi humorystyczne, te- 
mik II, 24 hal. 

Hamsun: „Włóczęga” 24 hal. 

Rośelszewski: „Jak doskonalić samego sio- 
bie?“ 90 hal. 


Ohedźko I: „Obrazy litewskie“. IV. „Brzegi 
Wilii“, 72 bal. 

D'Aanunzłoe: „Dziecko rezkossy“, 1 kor. 66 
hsi. 


Nowe książki: 

— Marysn Lutosławaki: „O sztuse obrado- 
wania i przewodniezenia ebradom*. Skład główny 
w księgarniach Gebethnera w Krakowie i w War- 
ssawie 

Marceli Dobrowolski: 
dolu*. Lwów 1907. Str. 19. 

Karol Estrejcher: „Kraków 1906“. (Odbieie 


„Z wycleeski po Pe- 


z kalenmóarsa Czesha na r. 1906). Str, 36. 
Tadeess Sohaatroch: 
19068. Gebethner i Wolff, 


„Poozye*. Kraków 


Dzial ekonomiczny. 


>e Tow. Kółek rolniczych otrzymało od namie- 
stnictwa 20.000 koron na przeprowadzenie akcyi 
ratunkowej z powodn tegorocznej kięski powodzi, 
która nawiedziła w bieżącym roku niektóre okolice 


naszego kraju. Kwoty tej poleciło namiestnietwo 
użyć na zakuvro zboża mz kasiow i paszy, celem 
odprzedały ich ludności, dotkniętej klęską powodzi, 
po cemach sxniżomych, podobnie jak w latach po- 
przednich. Namlestniotwa zwróciło uwagę zarządowi 
głównemu Towarzystwa Kółek rolniczych na to, aby 
zboża dostało się wyłącznie tylko do rąk rolników 
włościan, którzy użyją go na własną swoją potrzebę, 
a mie do rąk apskulantów, którzyby je oduprzeda- 
wali następsie innym osobom po cenzch wyższych. 

>< Pięć milionów na cele kraju. „Gazeta Na- 
rodowa* donosi: Do Wydziału krajowego wpłynęło 
pismo Banku krajowego, którem Bank krajowy so 
swoich rezerw, zehranych s nadwyżek kasowych, 
oddaje 5,000 000 koron do dyspozycyi Sejmu na 
oele ogólno-gospodarcze kraju. 

>< Brak wagonów. Z Wiednia telegrafują: De- 
pntacys Towarzystwa przemysłowców górmiezych I 
maszynowych w Austryl była wczoraj u prezyden- 
ta ministrów bar. Beekaą | ministra skarbu Kory- 
towskiego. aby prosić o usunięcie braku wa- 
gonów | o poczyniomie samówień zarówno ze 
względn na możliwe interesy handlowe I przemy- 
słcwe , jakoteż na interery przemysłu wagonowego. 
Obaj m!nietrowie zapewalli, że Gziałać będą w in- 
teresie przemyału. 

>< Obniżenie taryt kolejowych dla galicyj- 
skich produktów. Skutkiem starań ceontralnego 
Związku galicyjskiego przemysłu fabrycznego we 
Lwowie, oraz Izby handlowej I przemysłowej we 
Lwowie, ministerstwo kolejcwe obniżyła t. zw. nale- 
Żytość stacyjną na l kal. dla przee:łek drzewa w 
klogach d!a przerobu w tartakach krajowych, na 
odległość do 50 „kim. i dla transportu kzmienia na 
przestrsań cd 100 do 300 kim Obniżenie to obo- 
wiąsywać zacznia z dniem | grndnia b. r. Zniżka 
dia transportu kamieni ma znaczenie dla budowy 
dróg i ich konserwowania, nismniej jak dla regu- 
lacyi rzek Już przed kilku miesiącami wyxienione 
korporacys uzyskały xsusczue zRiżenie stawki na 
cukier surowy, pruewożeny a Żoczki do Przaworska 
de raŃnowania, jako komponzatę za wprowadzenie 
należtytości stacyjnoj. 


Bećsyaszt, 8 listopada. Yssenica na październik —— 


ão —*—, pszenica na kwiecień 2006 1480 do 18'83; 
tyt na paśdziemik —— do ——, żyto na kwiecień 
106 1840 do 194%; owiea na paźd ermik —— do 


——; owies Ds kwiecień 1908 18:10 do 18'18; kukury- 
ása na sierpisń —'— do —,—; kukurydza na wrzesień 
1496 do 14'98; kaknrydza nz maj 1008 10-84 de 10'98; 
-sepak na zierpiań 26:80 do 86:50, 

Oferty doststeczne, chęć kupna mierna, usposobienia 
przyjemne; pogoda piękna 


Kronika lwowska: 


Lwåw, 8 listopada. 


Do jury kenkursu, rospisanego przez Wyèsial 
krajowy na utwcry dramatyczne (termin upływa s 
dniem 81 grudnia 1906) powołani zostali: dr Ka- 
rol Estrelcher, prof, Kallenbach, redaktor 
Krechowlecki, prof. Małecki, Tadeusz Pa: 
wlikowski, poseł Leon Piniński, osłonek 
Wydziału krajowego Wereszczyński, dyrektor 
teatru krakowskiego p. Solski i dyrektor teatru 
lwowskiego p. Heller. 

Z uniwersytetu lwowskiego. Cesarz zamiano- 
wał zwyczajnego prnfesora hygleny, dra Stanisława 
Bądzyńskiego, zwyczajaym profesorem chemii 
modycznej, oraz prywatnego docenta, dra Karola 
Euczsrę, nadzwyczajnym profesorem  hygleny 
w uniwersytecie lwowskim. 

W sprawie Kółka pomocy naukewej. Zs Lwo- 
wa plszą nam: Rzncona uieśawao myśl o organi- 
sowaniu Kółek pomocy maukowej, mających na opal 
drogę drobnych lecz stałych wkładek miesięcznych, 
utrzymywanie i wspieranic biednej uczącej się mło- 
dzieży polskiej, znalazła w społerzeństwie prsychyl- 
ny oddźwięk. Samo Kółko (Macierz) pomoey nanko: 
wej llexy już 84 ozłonków i rozporzzdza miesię- 
czBą kwotą 110 korom, za co śaje 4 nezniom su- 
pełne, dwom zaś częśolowe utrzymanie, ma jednak 
nadto mnóstwo lanych próśb, zasługującysh ze 
wszech miar na uwzgiędnienie. Nie jest zatem w 
stanie Kółko to z miestęcznych wkładek całenków 
zaopatrzyć zgłaszającej zię biednej młodzieży szkol- 
nej w odzież, bleliasę i obuwie, co wobac nastania 
simnej pory jest konieeznoem i bardzo pil- 
nem. \Y tej drodze satom zwraca się Kółko do 
swych całonków, oras do wwaystkich ociom Kółek 
pomocy naukowej żyesiiwych osób, by saechsieli 
przyjść w tym względzie a pomocą biednej uonącej 
się młodzieży polskiej. Wazelkie ubrania, tak mun- 
durki studenckie, jak i ubramis cywilne (Kółko ma 
pod opieką dwóch ucaniów tutejszej szkoły prze- 
mysłowej) bielizna, obuwie, książki szkolne, oras 
datki pieniężne na te cele będą ‘przyjmowane a 
wdalęcznością. Datki tak w naturze, jak i w go- 
tówce uprzeza się nadsyłać pod adresem p. Kamua- 
da Naganowskiego (ulica Technicka 10) w godsi- 
nach popołuśniowych, lub do przewodniczącego Kół- 
ka Macierzy pomocy maukowej p. Leona 'Tware- 
cklogo (Wydział krajowy lub ulica Zygmuntow- 
ska 9). 

Sprzedaż dóbr miejskioh. „Dziennik Lwowski”, 
urzędowy organ gminy m. Lwowa, podaje w spra: 
wozdanin x lostracyi folwarków, należących do 
Lwowa, projekt parselacyi | sprzedaży Zubrzy i Pa- 


naprzeciw Uniwersytetu 


hinol ecznych i na zastaw 
dnia złożenia kapitału. 


4 Mr 755. 


alek po scenie 500 koroa w przesięcia sa | morę.|kosztować będzie L,200.000 rubli. Dotychcza- 
Sprzedaż przysiosłaby miastu około 400.000 koron.|sowe sprawozdanie wykazuje, że rząd rosyjski 

Jubileusz 30 lat służby w aawodzie usuczy-|lekceważył całą wojnę i przeznaczył na 
uielskim obchodził w dniu 30 października b. r. p.lnią tylko 100 milionów rubli. podczas gdy po- 


Aleksander Dreżepolski, profesor seminarynm naan- 


ezycielskiego we Lwowie. Dzień ten uczcili bardzo | 


aroczyście koledzy i uczniowie jabilata. Zaznaczyć 
mależy, że prot. Dreżepolski owych 30 lat spędził 
w tym samym zakładzie, a przez czas swej słażby 
wykształcił przeszło półtora tysiąca nauczycleli. 

Prezesem kabalu Iwowsklago, w miejsce bł. 
p. dra Byka, wybrany sosta? dr Szymoa Sebaff, 
adwokat krajowy. 

Strajk kominlarzy. Czeladź kominiarska we 
Lwowie zaprzestała wczoraj pracy, ponieważ maj- 
strowie odrzucili żądania czeladzi o lepszą płacę i 
lepsze warunki fch zajęcia. 

Wypadek w teatrze lwewskim. Podezas ose- 
gdajszogo przedstawienia „Kagenlusza Ouegina* 
w teatrze miejskim sdarzył sią wypadek, który 
ssczęńciem nie pociągnął sa sobą żadnych następstw. 
Oto pod koniec drugiej odsłony spadła na parter 
wśród publiszność, słedzącą w drugim rzędsie foteli, 
s prawej strony od wejścia, bronaowa aztaba, wy- 
kręcona, czy też wyłamana s poręczy przez kogoś 
s publiczności traeciego piętra. W sprawie tej wdro: 
żone dochodzenia. = WE 

Smieró podczas tańca. Na wioczorka tanecz- 
mym w lokalu zwiąskn metalowców w pasażu Ml- 
kolasza we Lwowie rusznikarz Kazimierz Zwierzyń? 
iki sosta? oncgdaj w chwili, gdy tańczył, rażony 
apepleksyą. Upadł nieprzytomny, a przewieziony do 
aspitala, w kiika godzin numari, 

Repertoar teatru iwowekiege. 

W piątek: „La Bestia“, 

W sobotę po południu: „Dsiewioa Orlenńnka*; wie- 
ozót: „Lalka“, 

W niedzielę po poładnia: Ach to Zakopane“; 
osór: „Eogenluss Onegin*. 

W poniedziałek: „La Beatla“. 


wie- 


A Rosyi i zaboru rosyjskiego. 

Półurzędowa petersburska sgencya telegrafi- 
czna oświadcza dzisiaj, że wszelkie pogło- 
ski, dotyczące rzekomego zamiaru 
utworzenia namiestniectwa w Króle- 
stwie — są Zupełnie bezpodstawne. 
Rząd zatem nawet w tak drobnej mierze nie 
chce odstąpić od dotychczascwego swego syste- 
ma rządzenia w Królestwie. 

Ruch wyborczy do Damy w Bosyi oży- 
wia się coraz bardziej. Obecnie także „stron- 
nictwo pokojowego odrodzenia Rosyi* wystąpi- 
ło z programem agitacyjnym. Program ten nie 
sprawi zapewne radości kołom rządowym. Jest 
to — nadspodziewanie ostre wypowiedzenie woj- 
my obecnemu gabinetowi. 

Zdaje się, że gabinet ten obecne swoje wiel- 
kie kłopoty finansowe zamierza w zupełności 
złożyć na przyszłą Dumę. Minister skarbu wy- 
dał bowiem okólnik do gubernatorów, ażeby 
wstrzymy wali się od wydatków nadzwyczajnych, 
gdyż uchwalenie środków na takie wydatki po- 
zostawi rząd Dumie. 

W Petersburgu wciąż jeszcze zajmują się ży- 
wo sprawą szambelana Saburowa. Jak już 
donosiliśmy, wzniósł on na bankiecie wycho- 
wawców liceum aleksandryjskiego toast na cześć 
byłych profesorów tego zakładu: Maromce- 
wa i Karejewa i b. wychowańców licanm: 
Pustoszkina i Andrejewa, należących 
do składu Dumy, skutkiem czego kilka obe- 
obecnych na bankiecie osób znieważyło go czyn- 
nie. Obecnie profasorowie liceum aleksandrow- 
skiego uchwalili rezolucyę, wyrażającą głęboką 
pogardę dla tych, którzy dopnścili się gwałtu 
na osobie Saburowa i uważają za bezwstyd u- 


czucie sympatyi, jakie obecni na bankiecie oka- |: 


zali dla tego aktn przemocy. Saburow, jak wia- 
domo, z powodn tego toastu wykreślony został 
także z liczby szambelanów. 


(Telsgramy „N. Reformy” z 8 listopada.) 


Dalsze walki wśród robotników. 
Łódź W Dąbrówce przyszło znowa do 
starcia między robotnikami różnych obozów po- 
litycznych. Dwóch robotników zostało zastrze- 
lonyeb, 2 ciężko, kilku lekko rannych. 


Głodówka. 

Łódź. W więzieniu tutejszem polityczni prze- 

stępcy rozpoczęli głodówkę. .z 
e © 
Przeciwke rządowi. 

Petersburg. „Partya pokojowego odrodzenia* 
wydała manifest do wyborców, podno- 
szący, że głównym celem stronnictwa jest wal- 
ka przeciw dwom Dzynnikom rozkładowym, tł. |. 
pozostałościom dawnych rządów administra- 
oyjnych i anarchii. — Program partyi zbliżony 
jest do programa innych partyj konstytn- 
cyjnych i różni się jednakże od innych tem, 
że nie uznaje żadnego porozumienia ze 
skrajnemi partyami, i że jest wrogiem 
dla niekonstytucyjnego rządu. Przemoo musi 
być mek z przez prawo. Obeony rząd tlu- 
mi rewoiucyę rewolucyjnemi środkami | dia- 
tego między partyą a gabinstem nie ma zupeł- 
nie lączności. 


Gwałty wyborcze. 

Berlin. Z Petersburga donoszą, że pomocnik 
ministra Krzyżanowskij, któremu Stołypin po- 
wierzył wyszukiwanie odpowiednich kandyda- 
tów na posłów do przyszłej Dumy, rozpoczął 
akcyę swoją od tego, że wybitne osobistości z 
opozycyi, które będą kandydatami do Damy, 
nsuwa zapomocą wytaczanego im śledztwa 
lub postępowania administracyjne- 
go. 

„Wolność zgremadzeń”! 

Odessa. Pet. Ag. tel. donosi: Gen.-gubernator 
zasądził wiceprezesa odeskiego komitetu partyi 
kadetów Edelmana + hb za to, że 
w jego mieszkaniu odbyło Bię zgromadzenie bez 
zezwolenia, na grzywnę 3000 rubli ! wydale- 
nie z Odóssy na czas trwania stanu wo- 
jennego. Wszyscy 24 uczestnicy wspomnia- 
nego zgromadzenia zostali skazani na 1000 rs. 
grzywny, lub miesiąc aresztu. 


Koszta wojny. 

Petersburg. Kontrolor państwowych finansów 
przedstawił radzie ministów — jak donosi 
„Now. Wremia* — dotychczasewe sprawozda- 
nie w sprawie kosztów wojny rosyjsko- 
japońskiej. Komisya, zajmnjąca się tem spra- 
wozdaniem, pracować jeszcze będzie 3 lata, cw 


Świeży tegoroczny 


siębiorstwa. Rosyjscy poddani, którzy więcej 
niż dwa lata mieszkają za granicą, wolni są 
od tego podatku. Dochody niżej tysiąca rubli 
wolne są od podatku, od tysiąca rubli płacony 
będzie 1*/,, od każdego tysiąca więcej aż do 
380.000 0 */io*/,, od 36 do 40.000 — 4), od 


wśród felczerów w ostatnich czasach zwró- 
cił uwagę władz, które zdecydowały się ściśle 
odosabniać przy wstępowanin do słażby wojsko- 
wej telczerów cywilnych i wojsko- 
wych, ażeby nie wywierali oni szko- 
dliwego wpływu pod wzglądem poli- 
tycznym. 


sądu wojennego morskiego w sprawie po 
wstania wojskowego listopadowego, 
przerwane skutkiem kradzieży akt. Rozpra- 
wy odbywają się przy drzwiach zam- 
kniętych. Obronę reprezentuje jeden 'a- 
dwokati dwóch obrońców rządowych. 
Oskarżonych 272. Sprawa potrwa dwa mie- 
giace. 


odeskiej organizacyi wojskowej, z 
której 11 osób oskarżonych o propagandę 
wśród wojska. Ponieważ sąd odrzucił proś- 
bę obrony o przesłuchanie świadków, wszy- 
sey obrońcy, oraz podsądni, znajdu- 
jący się na wolnej stopie, epuścill saię 
posiedzeń sądu. Sprawa toczy się dalej. 


stu opryszków z Werhnego Dnieprov- 
ska nupadio wczoraj na ambulans poczto- 
wy, zdążający na dworzec kolejowy, zraniło 
pocztylionai połicyanta, poczem Zra- 
bowało 6300 rubii. Sprawcy uszl:. 


zaorywać pola dworskie. Sprawnik za 
strażnikami aresztował 17 włościan. 


miejscowej organizacyi bojowej. Jednego 
podejrzywają o udział w rabunku w Petersbur- 
ga na nl. Fonarnej, 


związka „prawdziwych Rosyan*, powracającego 
z dworca po odprowadzaniu archimandryty, 
ktoś niewykryty strzelał i jednę osobę cięż- 
ko zranił. 
wiedzieli gęstym ogniem rewolwe- 
rowy m. 


nych ludzi napadło na wóz pocztowy, eskorto- 
wany przez kilku żołnierzy a zawierający 42 
tysiące rnbli. Zełnierzom udało się pooztę za- 
bezpieczyć przed napadem. Sprawcy uciekli, 
rzuciwszy po drodze bombę. 


rocznicy manifestu październikowego zarządził 
generał - gubernator wypuszczenie na wolność 
39 więźniów. 


licew kolei ryazańsko-araiskiej wykoleił się po- 
ciąg towarowy, przyczem 1 osoba zginęła, 
a 1 została zranioną. Linia jest znisznzo: 
ną na przestrzeni 1*/, wiorsty. 18 wagonów 
zostało zdruzgotanych. 


wszystkie okręty wojenne i szkolne przemalo- 
wano na kolor szary. 


z Królestwa Polskiego, został wczoraj are- 
sztowany na żądanie rządu rosyjskiego, któ- 
ry domagał się jego wydania. Zingarowi zarzu- 
cono, że rzucił bombę na koszary po- 
licyjne w Warszawie, przyczem zginęło 


rzędnik ambasady rosyjskiej stwierdził jednak, 


że wygląd chłopca nie zgadza się z ryso- 
pis e m. 


panna Sindow, znana rewolacyonistka. Ucie- 


NOWA RZFORMA, 


przeciw postanowieniom wyjątkowym dla Gali- 
cyi, które uchwalono tyłko z wdzięczności dla 
2000 szlachciców za ich zasługi dla dynastyi i 
każdorazowego rządu. Mowca zarzuca wolno= 
myślnym Niemcom i czeskim socyalnym demo- 
kratom, że wydali ludność chłopską, polską i 
ruską, na łup tej uprzywilejowanej klasy szla- 
checkiej, przez poparcie postanowień wyjątko- 
wych. Pod płaszczykiem ochrony mniejsześci 
polskiej w (łalicyi wschodniej, zaprowadzono 
system proporcyonalny w gminach wiejskich 
w całej Galicyi, system bardzo skomplikowany, 
zamiast postanowień, którsby doprowadziły do 
pogodzenia się obu narodowości w Galicyi. Po- 
dziaż okręgów w Galicyi także ma na celu za- 
bezpieczenie mandatów szlacheckich. Pod ma- 
ską ochrony interesów narodowych Koło pol- 
skie strzegło tylko interesów własnych. Przez 
to różnice między Polakami a Rusinami jeszcze 
Bią zwiększyły. Także instytucya zastępców po- 
słów utworzoną została przez Koło polskie w 
tym celu, aby sprowadzić chaos wśród wło- 
ścian, którzy często nie umieją ani czytać, ani 
pisać, a teraz zmuszeni będą pisać dwa nazwi- 
ska. Mowca występuje także przeciw łączeniu 
gmin w Galicyi po 1500 mieszkańców. co utru- 
dnia głosowanie mieszkańcom wsi. Przedłożony 
projekt wymaga wieln zmian, które mowca po- 
rnszy w dyskusyi szczegółowej. Przyjmując ten 
projekt, ludność uczyni to tylko w tem prze- 
konaniu, że nie będzie on długo trwał i że 
wkrótce zaprowadzone będzie prawdziwe 
kaug i równe prawo. głosowania. (Okla- 
ski 

Następnie przemawiał p. Kaspar, poczem 
zabrał głos dr Adler. 

Mowca wskazuje na kompromisowy 
charakter reformy wyborczej, pod- 
nosi jednakże jej wielkie błędy i braki. 
Żali się na odrzucenie wniosku o przyznanie 
kobietom prawa głosowania. Socyaliści dalsj tą 
sprawą zajmować się będą i będą się domagali 
rozszerzenia prawa wyborczego na naj- 
szersze warstwy kobiet. — Warunkiem przed- 
wstępnym jednakże jest, ażeby przynajmniej 
wszyscy mężczyźni mieli to prawo. Mowca wy- 
stępuje przeciw jednorocznemu osiedienin i prze- 
ciw sposobowi rozdziała mandatów, który jest 
niesprawiedliwy. Słnsznym jedynie byłby roz: 
dział mandatów według ilości mieszkań- 
ców. Mowca zajmnje się dalej postanowienia- 
mi wyjątkowemi dla Galicyi, przez które dopu- 
szczono się pogwałcenia Rusinów. Byłoby je- 
dnakże największym błędem politycznym, gdy- 
by z powodu tych błędów chciano reformę wy- 
borczą odrzucić. 

Socyaliści oczywiście mimo tych braków, za 
które nie są odpowiedzialni, głosować będą za 
ustawą, jednakże w ciągu dyskusyi zgło: 
szą poprawki, aby wedle możności usunąć 
te braki. W każdym razie jednakże jnż dziś 
jak najbardziej stanowczo muszą zaprotestować 


chłonęła ona sumę miliarda 870 milionów. 


Podatek dochodowy. 

Petersburg. Tel. Ag. pet. donosi: Rada mini- 
strów przyjęła przedłożony przez ministra skar- 
bu projekt podatkn dochodowego, który 
przynieść ma 25 do 40 milionów rocznie. Po- 
datek ten będzie wymierzony wszystkim 030- 
bom, mającym własne dochody, poddanym ro- 
syjskim i obcokrajowcom, którzy dłużej niż rok 
mieszkają w Rosyi i posiadają własne przed- 


100.060 = 5*/. 


Niebezpieczni feiczerewie. 
Petersburg. Szereg gromadnych aresztowań 


Precesy wojskowe. 
Sebastopol. Onegdaj wznowiono posiedzenia 


Odessa. Rozpoczął się tu proces przeciw 


Bandytyzm. 
lekaterynedar. Pet. Ag. tel. donosi: Dwudzie- 


Aresztowania. 
Białystok. Włościanie wsi Ryszewo zaczęli 


Kowno. Aresztowano 20 osób, należących dojnie zgodzą. 


dliwe traktowanie poszczególnych narodowości 


„Prawdziwi Rosyanie”, 


Mikolsjow. Do iłnmn osób, należących do V 1 
kami reformy wyborczej, ale nie tej, a to tem 
rzy Rusini w nowej Izbie otrzymają, nie jest 
Prawdziwi Rosyasnie odpo-|Odszkodowaniem za wyrządzone im jaskrawe 
krzywdy. Dalej zwalcza on obszernie postano- 
życzenie Koła polskiego i występuje przeciw 
systemowi proporcyonalnemn i przeciw grupo- 
waniu miejscowości, mających poniżej 1500 mie- 
szkańców, w jednę grupę wyborczą. Z tych 
wszystkich przyczyn Rusini obawiają się, że 
nawet przyznanych im z Głalicyi 28 mandatów 
nie zdobędą. 

Domagać się więc muszą usunięcia tych 
krzywd i mowca podczas dyskusyi specyalnej 
zapowiada szereg dotyczących poprawek. — 
W końcn poseł Romańczuk apeluje do stron- 
nictw, szezególnie do Niemców, aby poparli 
ich wnioski. Jeśli ich żądania będą odrzucone, 
Rosini wyciągną z tego konsekwencye, za któ: 
re czynią rząd odpowiedzialnym. 

Po przemowie posła Schramka, p. Stein 
wnosi o zamknięcie posiedzenia. Za tym wnio- 
skim głosuje jednak tylko sam p. Stein, co wy- 
wołuje żywą wesołość. 

Do dalszej dyskusyi zabiera głos p. W ais s- 
kirchner.- 

Posiedzenie trwa dałej. 


Napady I rabunki. 
Tyflis. (Tel. Ag. pet.) Dwudziestu uzbrojo 


Zdawkewa łaska. 
Białystok. Pet. Agencya tel. donosi: Z okazyi 


Wypadek na kolei. 
Afkarsk. (Gub. saratowska.) Na stacyi Enga- 


W jakim celu? 
Kronsztad. Minister marynarki zarządził, aby 


borczej zapisało sią 147 posłów, 89 za, 
przeciw projektowi. 


Poprawa bytu urzędników pacztowych. 


Wiedeń. Komisya budżetowa rozpoczęła obra- 
dy nad wnioskiem w sprawie polepsze- 
nia położenia urzędników i słażby 


Niewinnie aresztowany. 
Londyn. Niejaki Selig Zingar, pochodzący 


kilka osób, Jest to wątły 17-letni chłopak. U- 


wiadomości „N. Reformy” 


z dnia 8 ilstopada. 


Uciekła. rp ga Wystawa zamkniętą zostanie dnia 


Londyn. Wczoraj przybyła tu z Odessy - n 
Z Koła polskiego. 


Wiedeń. Jak „Polnische Corresp.* donosi, Ko- 
ło polskie nchwaliło dzisiaj wysłać depntacyę 
z prezesem na czele do ministra kolei z 
powodu petycyi lwowskiej Izby haodlo- 
wej, o usunięcie brukn wagonów. Dalej 
podług oznajmienia prezesa Abrahamowicza ro- 
kowania w sprawie założenia filii Banka 
austro-węgierskiego w Brodach, są 
bliskie ukończenia. Po odczytaniu szeregu 
petycyi w sprawie rozszerzenia autonomii 
i przeprowadzenia reformy wyborczej, przystą- 
piono do dalszego ciągu dyskusyi ponfnej nad 
reformą wyborczą. 


kła ona z Odessy przed aresztowaniem w prze- 
braniu męskiem. 


Zz Rady państwa. 
(Talegr. „N. Reformy” z 8 listopada.) 

Wiedeń. W Izbie posłów przystąpiono dziś 
od razu do rozpraw nad projektem refor- 
my wyborczej. 

Pos. Breiter oświadcza, że reforma wybor: 
cza przyjść musi do skutku z parlamentem 
lnb bez parlamentu. Mowca jest wielkim zwo- 
lennikiem p i równego, | i 
go i tajnego prawa głosowania, ale elaborat 
komisyi sb wywołuje u niego entuzyazmu. —, Deputacya z Leoben. 

Komisya spaczyła wielką ideę powszechności i, Wlodoń. Przybyła ta deputacya studentów 
równości wyborów, w komisyi bowiem nie pra- | górniczych z Leoben z prośbą, ażeby wobec 
cowali rzeczywiści przyjaciele reformy, gotowi | przepełnienia tamtejszej akademii górniczej nia 


przeciw dążnościom o zaprowadzenie systemu | 
pluralnego, na co socyaliści nigdy się|jew zarzucił Rafajłowiczowi, że jest agentem 


Pos. Romańczuk żali się na niesprawie-|uderzył go w twarz. 
co do ilości przyznanych im mandatów, a głó-|wicz przeprosił Izbę a minister cofnął swoje 
wnie Rusinów, których najgorzej się traktuje. | twierdzenie o obcem państwie, którem Ratajio- 
Mowca uzasadnia to szczegółowo na podstawie | wicz nczuł się dotkniętym. Na tem posiedzenie 
cyfr. Wskazuje na to, że Rusini są zwolenni: | zakończono. 


bardziej, że relatywny przyrost mandatów, któ-|sce o bliskiej dymisyi prezydenta min. 


wienia wyjątkowe dla Galicyi, uchwalone na |czył także przesiienie gabinetowe, które istnieje 


pocztowej. Obrady nie zostały koców (Artykoly 


m A O 


Strajk w Zagłębiu Ostrawskiem. 
Opawa. Od wczoraj popołndnia strajknją ro- 
botnicy szybu „Teresa* w Polskiej Ostra- 
Wile- 


Przesiienie kancierskie w Niemczech. 


Berlin. Wielką sensacyę wywołują tu rewe- 
lacye newej ; „Gesełlschafia - Correspondenz“ o 
rozmaitych intrygach dworskich 
przeciwko kanclierzowi ka. Biilowo- 
wi. Wedłog tych rewelacyj, istrygują przeciw- 
ko niemo głównie były ambasador niemiecki 
w Wiednia ks. Filip Eulenbarg z Lieben- 
bergu, do którego obecnie cesarz Wilhelm wy- 
jechał na kiikodniowy pobyt, i hr. W ald e- 
mar Rcon, syn byłego ministra wojny 1 feld- 
marszałka, który sam ubiega się o stanowisko 
kanclerza. Ci dwaj przeciwnicy Biilowa wma- 
wiają w cesarza, że obecny kanclerz nie do- 
rósł zadaniom, jakie obecnie pojawiły się 
w polityce Pras i Niemiec i że wobec tego na- 
leży mu dodać wicekanclerza, albo osobnego 
pruskiego prezydenta ministrów, jak 
to było pod koniec rządów hr. Capriviego. 
Omawiając te rawelacyę, inne dzienniki rów- 
wnież zwracają uwagę na wyjazd cesarza do 
ks. Eulenburga i podnoszą jako fakty znamien- 
ne, że ks. Biilow nie otrzymał zaproszenia na 
ostatni obiad dworski, że cesarz konierował 
tylko z sekretarzem stanu dla spraw zagrani- 
cznych Tschirskym, dalej że nie odwiedził kan- 
cłerza przed wyjazdem, jak to zwykle czynił. 
We wszystkich niemal pismach tutejszych, nie 
wyjmując skrajno-konserwatywnych, pojawiają 
się wobec tego przestrogi przed osobi- 
stemi rządami cesarza i następstwami 
takich nieodpowiedzialnych rządów. 
Czyni to także konserwatywny protestancki 
„Reichsbote*. Wszystko to przemawia za tem, 
że rzeczywiście istnieje poważne przesilenie ga- 
binetowe i kanclerskie. 


Przesilenie w Serbii. 


Belgrad. Na wczorajszem posiedzeniu skup- 
czyny minister spraw wewnętrznych Protic 
odpowiedział na interpelacyę nacyonalisty Ra- 
fajłowicza w sprawie skonfiskowania dra- 
karni w pomieszkanin prywatnem pewnego re 
daktora, że drukarnia została dlatego zabraną 
ponieważ dotyczący redaktor winien jest pań- 
stwn 1000 fr. tytułem kary za przestępstwo 
prasowe. i 

W ciągu dyskasyi przyszło do bardzo bw 
rzliwych scen. Mowcy opozycyjni zarzucali 
rządowi uciskanie prasy i odpierali twier- 
dzenie, jakoby skcnliskowana drukarnia zało- 
żoną i otrzymywaną była przez Aasatro-Wę- 
gry, nazywając twierdzenie to śmiesznem. 

Z powodu ostrej utarczki miedzy ministrem 
a Ruiajłowiczem prezydent zmuszony był prze- 
rwać posiedzenie. 

Podczas opuszczania sali deputowany Nekla- 


obcego państwa, za co Rafajłowicz 


Po podjęciu na nowo posiedzenia, Rafajło- 


Belgrad. Urzędownie zaprzeczają pogło- 


Pasicza. 
| Belgrad. Dzienniki tutejsze donoszą, że rząd 
| przez odroczenie Skupczyny do 44 b. m. odro- 


rzeczywiście, ponieważ król Piotr nie godzi 
się już na politykę prezydenta gabinetu Pa- 
sicza. 


Za wyrób bomb. 

Zurych. Sąd tutejszy zasądził wczoraj nieja- 
kiego Błażka z Wiednia za sporządza- 
nie bomb w celach zbrodniczych na rok 
więzienia i wydalenie z Szwajcaryi. 


Załatwiony zatarg 

Tanger. Agencya Havasa donosi: Śledztwo 
w Sprawie napadn na łódź krążownika francu- 
skiego „Galilé“ wykazało, że kilkn żołnierzy 
marynarki posprzsczało sią z marynarzami mā- 
rokańskimi na jednej z łodzi, przyczem jeden 
z marynarzy marokańskich zranił marynarza 
francuskiego ciężko kamieniem w głowę. Na- 
stępnis napastnicy schronili się na okręt maro- 
kański. Dwóch marynarzy marokańskich, któ- 
rzy zachowywali się szczególnie brutalnie, are- 
sztowano. Admirał Campion i Mohamed el Tor- 


Wiedeń. Do głosu nad projektem reformy "r res złożyli sobie nawzajem wizyty. 
a 


Wapowiedzkiny Faktor i wydawca: 
Michał Konopirńreki, 


NADNES ANE. 


od 60 où., za metr, ostatnie 
Jedwab bal nowości. Przesyłka do domu 
a opłacona I ociona. 
Obfity wybór próbek natychmiast. 19 8 5 
Fabrykant jedwabiu Henneberg, Zurych. 


| polnische Post 


Tygodnik polityczny, ekonomiczny i literacki, 
poświęcony całokształtowi życia 
polskiego. 

Obfita rubryka eśonomiczna. 


Wychodzi co środę w Wiedniu. 
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Adam Nowicki i Oswald Obogi. 
Prenumerata: 10 koron rocznie, 5 koron pół- 
rocznie. 4366 6 0 
Redakcya: Wiedeń, I, Bartensteingasse 3. 
| Administracja: Wiedeń, III, Reisnerstrasso 39. 
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| Zakład dentystyczny Dra T. Tyszeckiego 


Zakopane 


Bkonała. Korytarze (I wygody) ogrzane 


do ofiar na rzecz ludu, lecz ci, którzy jak naj- odmawiano im przyjęcia na studya. Deputacyę Otwarty od godz. 9—12 i 3—6. W niedzielę i 
więcej pragnęli uratować dla swoich celów egoi-| zapewniono w Kole polskiem, że ewentualne i „Swięta od 9—12. 
stycznych i stronniczych. — Mowca występuje trudności będą usunięte: ' Ulica Jagiellońska, 5 (obok starego teatru). 


Tran rybi 


we faszkach oryginalnych i na wagę. Znakomite 
cukierki przeciw chrypce i kaszlowi. 


Taniej Te 
: niż wszędzie p | 


4333 5 0|4/ 


Ma aa a aein al 


Fabian- Hochstim 
obywatel m. Krakowa, właściciel zakładu 
rzeźbiarsko kamieniarskiego, zmarł dnia 7 

listopada 1906, w 82 roka życia. 
Pogrzeb odbędzie się w piątek dnia 9 li- 
stopada b. roku o godzinie 10 przed poła- 


dniem z domu żałoby przy ulicy Zielonej 
l. 11 na cmentarz żydowski. 4913 


7 MET % AALA ZERPKE 1 "WY T WEROZDEA 


„Idlimama*. Pokoje en pension od 7 
do 11 koron ma dobę —- Kachnia do- 
788 12 18 


Clągnienie pojutrze t. |. 10 listopada 1906. 


Loterya c. k. wiedeńskiej poiicyi. 
Los knsztuje i koronę. BK” Wypłata i. gł, wygranej 


koron 30.000 koron **** 


jakoteż Il. 5000 K i HI. 1000 K nastąpi gotówka za 
najwyższsem przyzwoleniem Jego o. i k apostolskiej 
Mości i na żądanie wygrywającego, po potrącenia 
10*/, 1 ustawowego podatku od wygranej. — losów 
można dostać we wszystkich kantorach wymiany, 
koiekturach lcieryjnych i trafixach. 


Biuro loteryjne o. k. policyj znajdnje się 
w Wledniu, L, Schottenring 11 (w budynku 
dyrekcyi policyi). 


Dra Roegieca 


Zaklad ortopedyi, masażu i gimnastyki 


leczniczej (spos. szwedzki). 
Ulica Szewska, 1. 16. 


Pray pah | zakładach, HY składkach i zagich 
samiętajmy 


( Towarzystwie „Szkoły ludowej. 
Poiedyncże mumera „Nowej Reformy“ 


po 10 hal. za egzempiarz 


kupować można w Krakowie: 


W Administracyi „N. Reformy", alica Jagiel- 


lońska, 10. W Rynku: Trafika główna; Handel 
Kretschmera. — W Sukiennicach: Handel Kar- 
lińskiego; Sklep (w hali) Mańkowskiej. Przy 


Placu Maryackim, 2: Agencya Hopcasa i Salo- 


monowej. Przy ulicy Floryańskiej: Kaz. Baum, 
skład papieru i towarów galanteryjmych, 18. 
Przy ulicy Karmelickiej, 18: Haudel J. Ekiera 
i Agencya dzienników W. Juśkiewiczowej, L. 6. 


Przy ullcy Długiej: Handel galanteryjny J. K. 
Orzechowskiego, L. 4; Łukasz Mackiewicz, han- 
del towarów korzennych, L. 34. Plac Matejki: 
Trafika Aleksandrowicza w hotelu Central- 
nym. W kiosku na planiacyach u wylotu ulicy 
Szpitalnej. Przy ulicy Grodzkiej: Trafika i han- 
del galanieryjny Baumingera, 10; W. Rosen- 
blum, skład papieru. Przy ul. Zwierzynieckiej: 
Stanisiaw Nikiel, handel-korzenny, 29. Przy 
ulicy Dietłowskiej Kiosk binra Hopcasa i Salo- 
monowej. Przy ui. Lubicz, L. 1: Handel B. Ro- 
senstocka. 

W Dębnikach: Handel J. Pobadkiewicza, Ry- 
nek, 166. 

W Podgórzu: Księgarnia Poturalskiego; Głó- 
wna trafika. 


Kursa tsiegraficzne. 


Wiedeń, 8 listopadz. 
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= p A Fra T SE BO 99 — 
4*/, renta koronowa nustryacka . 98 76 86 95 
. » a węgierska . 84 96 84 70 
4'/, renta ausiryacka w słodie . - . 118 — 116 66 
UA , węgiesika w złocie 119 95 112 76 
Skład œ P=- Kraków 


_ Piątek 9 _Tdstopada 1906. 


Q o e lmm 


„ZA R e 


HALON sprzedaży rzeźb i obrezów 

artystów polskich, otwarty codziennie 

w ån! powszednie od 10 do 1 zvar» 
ioć 2 do 4 po połnónin. 


Ulica Bracka 6. Na parterze. 
B7iA 158 O 


Juliusz Marso 


dlugoletni profesor śpiewu solowego przy kra 
kowskiem konserwsterynm, otworzył 


Szkołę śpiewu solowego 


oraz rządowo upoważnioną 


Pierwszą polską szkołę operową | 


Zgłoszenia codziennie z wpjątkiein pouiedział 
ków i czwartków między 12—2 po poł. 


ulica Szewska 1. 4. 


4507 10 24 
è i ig przeważnie z wła- 
Wina węgierskie anych winnic, 


więc z pierwszej ręki doskonałe, czyste, 


Wina francuskie sce" " 
Madeyra i Malaga 


odleżałe z naj 

lepózych źró- 
del sprowadzane, oraz likiery zagraniczne 
w magazynie 4707 4 0 


JULIUSZA GROSSEGO 
w Krakowie, Rynek gl. 34. 


Znakomita 


Jlerdała . z wieżą 


wszędzie 
w kraju 
do nabycia 


> Szarsk 
Ni 


w Krakowie. 


Rok > Bok założenia 18 WA 4496 9 0 


-Lelkcye 


języka francnskiego i literatury 
u nauczycielki pos. dypl. Sorbony 
Paryskiej oraz kursów, Alliance 
Eora Ul. Siemiradzkiego 
1. 14, II p. od 12—4. 4834 2 19 


Sadu pł Koigi | * 


na doła położonego (1 izby wielkiej lab 

9 mniejszęch) poszukuje 

D. E. Friedlein 
księgarnia. 


Potrzeba 10 


rękawiczniczek umiejących szyć ręka- 
wiczki ne maszynie, Osobom mającym 
zamiar się nauczyć szycia rękawiczek 
daje się potrzebne infurmacye. 
Zgłoszenia: F, Lubański, ulica 
Gród 26, 4811 8 8 


4396 zy 22 


Do sprzedania. 


Garnitar mahon., Sekretarze mahon , Antyczny 
fotel z głowami, Stolik cedrowy inkrust. bron- 
som, Biblioteka (antyk) inkrust., Szafy inkrost., 
Lastra mahon. r hronzami, Komody antyczne 
z bronzami, Zegary stare, Sekretarz inkrust, 
rzadki okaz (antyk), Kilka rzeźb pięknych. 
oraz wiele innych antyków. jukoteż i mebli 

zwykłych 3728 9 0 


Łaogoldyns Maohowska 
Kraków, ul. Szewska Kr 5, i. 


Syberyjskie i Uraiskie 


kamienie dla wszelkiej biżuteryi : 
Ametysty, heryle, chalcedony, akwama- 
ryny, topazy (złote) fenakity, turmali- 
ny, rubiny, almandyny. szmaragdy, hya- 
cynty, szafiry, księżycowe, aleksandryty, 
chryzolity w 4-ch koiorach, chryzopra- 
sy (kamienie szczęścia). 4712 6 6 


Topolowa L. 40, drugie piętro. 


p. 


L. 4854/908. 4839 2 3 


(głoszenie konkursa. 


Celem obsadzenia na razie prowizo- 
rycznie posad kasyera miejskiego 
z płacą roczną 1100 kor. ewentualnie 
raohmistrza kontrolora z płacą ro- 
czną w kwocie 1200 kor. z obowiązkiem 
złożenia kaucyi co do wysokości powyż- 
szych płac, rozpisuje się konkurs z ter- 
minem wnoszenia podań do tuiejszego 
Magistratu, dok ońoa listopada b. r. 

Kompetenci mają przedłożyć nastę- 
pujące dowody: 

1) metrykę chrztu, 

2) opis przebiegn życia, 

3) dowód kwalifikacyi wymaganej roz- 
porz. Wydziału kraj. z dnia 29 maja 
1891 1. 67 Dz. u. kr, 

4) świadectwo zdrowia i moralności. 

Q powyższe posady mogą się ubie- 
gać takźe emeryci mający wymaganą 
kwalifikacyę, 

Magistrat król. wol. miasta Krosna. 

Krosno, 29 października 1906. 

Burmistrz 
i Dr F, Czajkowski, 


b. 
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NOWA REFORMA. 


etykietę i onakowanie mego wyrobn. 


w HAYA puder antyseptyczny mą 


sprzedaje się tylko w oryginalnych pudełkach po 70 hal. 
Puder sprzedawany w pakietach, woreczkach, lub na wagę, jest bezwarunkowo 


falsyfikatem. 


wedle umieszczonego tu wzoru. 


Haya mydło dla niemowląt i dzieci 
niezrównane i niezbędne dla hygieny dzieci. Kawałek 70 hal. 
Do nabycia we „wszystkich aptekach i drogueryach. 


Skład wysytkowy: 


c. k. dostawca nadworny. 


De wynajecia lub sprzedania zaras 


WILLA 


o sześciu pokojach i kuchni na parterze z dwie- 
ms werandami i pokoikiem na strychu. W su- 
terenach druga kuchnia i spiżarnia, trzy piękne 
piwnice, obszerne kurytarze, ogród przeszło 
morgowy owocowy i na jarzyny, stawek zary- 
biony, budynek gopodarBki, stajnia na parę ko- 
ni lub cztery krowy, stodoła 1 drewutnia. — 
Stacya kolejowa w miejsou, Miejscowość, ma- 
łe miasteczke Kanczuga. — Bliższa wiadomoćć: 
Plebania w Kańczudze. 2668 4 4 


dom w Krakowie 


do sprzedania lub zamiany za majątek 
ziemski. 
Bliższa wiadomość w biurze adwo- 
kata Dra Doboszyśskiego w Krakowie, 
ul. św. Anna l. 3. BKO 3 0 


(dekolada mleczna Orzechowa 


wyrób własny, poleca 


ADAM PIASECKI0 


Diuga 10, Fioryańska 2, Hote! Drezdeński, 
Kraków. 4353 6 0 


ZAKŁAD  Drektpczyka 
WODOLECZNICZY q Arek, 
Í i SANATORYUM Bo ui 


4525 17 46 


Akademik 


poszukuje lekcyi Zgłoszenia pod R. B. przyj- 
muje Administracya „N. Reformy*. 1835 3 3 


I Parisienne! 


Institutrice diplomóe donne des leçons | 


de français et conversation. 
Rue Karmelicka 37. Ier étage, de 
2 à b heures, 4861 7 10 


= Kupię © 
w małem miasteczku dom z ogrodam 
i dwa do trzech morgów grantu, lab 
dom murowany, dobrze się rentujący. 


Wiadomość: Pa, Jasio. 
4821 5 OÑ 


Choroby weneryozne, onanizu, alkoho- 
iiem, gruźlica, zatrucia rtęcią i cierpicnia ne- 
rek oto plagi dzisiejszej ludzkości. Krytyczny 
i jasny pogląd na te straszne choroby, barw- 
no kliniczne obrazki i smutne przykłady z co- 
dziennego życia, jakoteż znaczenie tych chorób 
w pożyciu małżeńskiem, tudzież rozmaite za- 
pobiegań i leczeń tych nieszczęść ludzkich spo- 
soby podaje książka napisana według dzieł 
największych przyrodników i lekarzy naszej 
doby a wydana nakładem = iii D. E. Frio. 
dieinae w Krakowie p. 


Choroby a małżeństwo 


Książkę tę poleca się uwadze P. T. Lekarzy, 
Rodziców i Wychowawców. 


Cena egzempiarza 3 R. 


Do nabycia we wszystkich księgarniach 
kraju. 4833 2 5 


RENEE WRC A S e 


Owieży miód pszczelny lipcowy 


dnserowy, patokę, wysyła w K kg. blaszankach 
szczelnie zamkniętych, po 6 koron z tlaszan- 
ką i epłatą pocztową. Dla pp. Kupców zać na 
zadanie w beczkach od 150—200 kg. koleją 
Zarząd dóbr ziemskich i pasiek Zy- 
gmunta Lityńskiego w JSiemikowcach, 
poczta fiemikowoe, 4490 18 535 


Na Drzewko! 


Najodpowiedniejszy i dla szczęścia 
dziecka najpraktyczniejszy podaru- 
nek. 

Agenci lub inteligentne osoby, 
które chcą sobie zapewnić intratne 
dochody, niech prześlą zgłoszenia 
pod „Drzewko“ poste restante 
Kraków. añbi 3 8 


Tii: dla zebrań Wad: 
skich z osobnem wejściem. 


LIKI 
P. GARN 


4769 1 6 
SQ<LGO>CGCEO OPOKA DECO©CECEC FEF « dożoń w „mój gasić 


| Rutynowany 


do języka polskiego i niemieckieger"piazącv biegle na maszynie, potrzebny | Staszica 8, w sklepie. 
dla wielkich zakładów przemysłowych, położonych na pograniczu Królestwa | > x >= ——— 


Q 
Q 


odziennie KONCERT muzyki wojskowej. 


— ozone KONOERE mayi wojskowe 


PK SS. AAK, aptekarz, "m 
3300 17 a BDOBOGBWRBOŚGE 


0000000000000000000000040000006000008 
Na śluby, 


Kolacye zdrowe i smaczne 


po bardzo przystępnych ceeuach podaje 


4885 1 0 


GUSTAW GOLDSTEIN 


Randel delikatesów win i Restauracya 


Wina austryackie, wegier węgierskie i Zagraniczne w wielkim wyborze, 


OOQGO-CO 200 Coo OCOCC-CO-CEO O©G8 | 


zółty i zielony 


Kraków — ulica Karmelicka 4. 


wytrawny. hygientozny 


Enghien-Les-Kains pod Paryżem. 


Żądać z tym podpisem. 


Korespondent stenograł 


naśladując ładząco formę na i kolory opakowania, zwracam awagę na zarejestrowany znak ochronny, 


"Kuozajsdoe7 O|OJJqO 
a 


FILTR ZN>A 


2400000064%066 2000004000000000020000009 Eli 
| Ostrzeżemie ! 200860086 


„Wobec faktu, że tu i owdzie podrahiają wyrabiany przezemnie przez długie lata 


HAYA puder antyseptyczny 


ala niemowląt i dzieci. 


-"Kuzokqdoskque aopud yYXZWH 


20000000000000000006 


chrzty, wycłecski, wynaj- 
muje powozy po najtańszych 
cenach zakład wynejmu remiz 45604 „ 0 


P. GUZIKOWSKIEGO 
ul. Pędziohów i. 18, telefon 336. 


Znana, niezrównanej adira, aigi 


zrosyjska Herbata: 


Sergiusza Perłowa z Moskwy. 
Prawdziwa jedynie z ochron. znakiem „Dzwon“, 
którym jest zaopatrzona każda paczka. 

Do nabycia tylko w spocyalnym składzie her- 
bat i samowarów firmy 


AG. LISOWSKI, dawniej „Fortuna“ 


4373 Kraków, | Suklennio, L 23. 9 30 


Realność 


w zachodniej Gulicyi w mieście powłatowem, 
w rynku, w zupełnie dvbrym stanie, z ogro- 
dem do sprzedamia. Na razie potrzeba 
3500 koron, reszta na hipotece. 
Bliższa wisdomość u p. Jasicy Jana w No- 
wym Sączu. - 4739 3 3 


Sklep naftowy 


jest zaraz do spracdania z powoda 
stosunków rodzinnych. Dochód netto do 
300 koron miesięcznie. Wiadomość: ul. 
4846 3 5 


Polskiego. Zgłoszenia w obydwu językach z opisem dotychczasowej działalności | Q7****=£ 
i MT warunków pod literami „A. W. Z.“ do Biura Ogłoszeń Ungra, 


Warszawa, Wierzbowa 8. 


4842 9 


Gościec 


usuwa częstokroć 


i rozpowszechuion y 


AATUNLNTIVÚ 


2 


Zapalenie stawów, wd 79 č 
Ból zębów, Ból głowy - 


po jednorazowem użyciu od 'szerega lat "znany | 


Tysiące uwierzytelnionych podziękowań i kilkaset atestów pp. Lekarzy, Kli-| 
nik i Szpitali świadczą o skuteczności Ichtyomenthoiu. 
Iohtyomenthol do nabycia we wszystkich aptekach i drogneryach kra- 
kowskich, krajowych i zagranicznych. 


Cena l flaszki 


1 korona. 


ARMATOWICZ 


Kraków, Rynek gł. I. 18. 


Skład wyrobów złotych i 
$ wrebrnych najgustowniejszych 
' w największym w wyborze. 
Zamiana, tadzież naprawa bi- 
żuteryj sumienna i punktualna. 


$ 


Chińskie srebro po cenach fa- 
brycznych na składzie. 
4781 69 0 


HA MIASTA A „AR 


kb a ac 


Tanio! 


Abonament na golenie 2 kor, poleca 
K. ROMAN, znakomity fryzyer, 
Kraków, ul. Szewska I. 21. 


| mabait j czystość zakładu wzorowe, 


4159 12 0 


Porębski & Zimler 


Główny skład wysyłkowy: Laboratoryum chemiczne aptekarza kraków, Rynek L. R 
EDELMANA w Bohorodozanach. 


Po TE, wysyła się najmniej 2 flaszki. — 10 flaszek wysyła się franko (opłatnie) 


downictwami i oprasza się wyraźnie żądać Ichtyomentholn Edelmana w EE 


O Workata » Brodow! © Gá duwiau dawać £ swoj debrabi i zapabie zzaaą prawdziwą 


RO 
3% 


do każdej stacyi pocztowej za 10 kuron. 
BE Ostrzega się usilnie przed pojawiającemi się tu i ówdzie naśla- 


bowanem opakowaniu. 


4 
a 


18 


fnnt „Fazellijsej' bardzo dobrej , : 
1 fant „Metanga de Masakan“ w oryg. opak., najlepszej 8:50 
i fonr „Imperla!” oosarskiej, w oryginalnem opakowania 8:50 
1 font  Okruchów” x najiopszych herbat kwiatowych 1'20 
MC INA Ceyion palona gorącem powietrzem h kg. złr. 08C I 1 19 

O Mersażz x rodów! ©  Bnilon wsłyźski I xilo, . 


HERBATĘ ROSYJSKĄ 


sblora majowego, poleca handel 


w Brodach ns pograniczu ronyjskiem 
. slr, 


Odznaczone na wystawach krajowych najwyższemi nagrodami 


| WYROBY TKACKIE 


z najlepszego przędziwa, jak nejstaranniej wykonane, jakoto: 
Płótna białe krośniaki i weby zwykiej i prześcieradiowej szerokości, Dymy, Dreliszki, Ręczniki, 
Chusteczki do nosa, Ścierki, Obrusy, Serwety, Barchany, Flanele, Szewioty, Płócienka ko lorowe, 
na Fartuszki, snkienki, bluzki it. p — poleca po cenach umiarkowanych 


Tkalnia płócien i Skład wysyłkowy 


w Korozynie obok Krosna. 


=== Na żądanie wysyła się próbki i cennik epłatnie. 


W. Adamowicza 


86 100 |€gchner. 
igin 


er. 3'20 


. MIESOWICZA 


489 48 0 


polecają 
Paski, 
Żaboty, 
| Krawaty, 
Kołnierze, 
Boa strusie, 
Kołnierze futrzane. 


4458 4 O 


Mający liszaje lub astmę 


nawet tacy, którzy nigdzie jnie znaleźli ule 
czenia, niach zażądają prospektu i uwiercytel- 
aionych poświadczeń z Austryi za darme. C. W. 
Reile. Altona (Elbe) Niemcy. 44£1 10 18 


ZA DARMO 


— być nie może, ale za bezcen sprzedaje — 


. ZAHN, Kraków, ul. Floryańska 31. 
pi em 'Zwięsku c. k. nzzzdników państw. 


segarek nikl. s napisem system Roskopt Pa- 
tent s pięknym łleaúcussklem słr. 170, zoga- 
rek ozarny złr. 2—. zegarek srobrny system 
Roskopf Patent mie. 4 —, <ogarer złocisty 
aystem Roskop! Patent cbr. 3:50. Rndsis ńwie- 
aący w nooy sir. 1'50. Zogarek złoty sir. 8 — 
Lańcuszki eróbrue od str. L~. jwsraucja 
(-leżnia. Wrazia nisspodżehania cję, e 
ex tredności na inny przadmiot. Zamówien 
x prowincyi uskuzeczniam odwrotną ła 
Bogato ilustrowane cenniki wysyłam darmo 
i opłatnie. 4681 5 8 


Nr. 255 


Pracownia sukien i okryć -.. 


ety Banachowskiej z Warszawy 
przeniesiona na ul. Niecałą 1. 5 II p. Tamże 
4884 potrzebna panna i uczennica. 28 
Do rentowego przedsiębiorstwa wy- 

dawniczego poszukuję spólnika lub 
spólniczki z kapitałem 6000 koron. — 


Zgłoszenia pod $. 8. 8. poste restante 
Stanisławów. 468 3 R 


Stroiciel fortepianów 


Jan K. Woroniecki 


osiadł na stałe w Podgórzu, przy ulicy 
Staromostowej L. 3 i podejmuje wię 
strojenia, jakcteż uskutecznia repera-. 
cye, skórkowania i przerobienia forte- 
pii anów bez zarata, 4914 1 1n 


Najnowsa kwiążtczta i rabożadstwa 


dina imieligencyi 


ukazała się nakładem Kslęgarni katolickiej 
Dra WŁADYSŁAWA MIŁKOWSKIEGO 
w Krakowie, ul. św. Jana (Hotei Fask) 
pod tytułem 
W imię Ojca i Syna I Ducha św. Amen. 
Ze starych ksiąg oraz z myśli własnej zobra- 
ne modlitwy przez Zoflą z hr. Fredrów hr. 
Szyptycką. Maleńki fork podłużny dwa wy- 
dania: bez obwódek (4/8 otm.) w eleganckiej 
oprawie, cena Ń K.; z obwódkami stylowemi 
na każdej stronicy (5/10 otm.) w eleganckiej 


oprawie cena 6 K. — Na porto należy dołą- 
czyć 40 kwlerzy. 45687 8 0 


praktykant binrowy 


znajdzie umieszczenie w większej firmie han 
dlowej.:— Zgoszenia pod Z. 50. posie restan- 
te Krakow. 4837 3 2 


Fortepiany i Pianina pea grze 
dania i pay — Ulica 


Domini- 
kańska l. 1. II piętro. 4276 15 36 


Fabryka wyrobów wełnianych 
w Kętach, założona 1867 roku 
FIBMY 


F&F zajączek i Lankosz 


poleca 


Sukna, Sieraczki. 


Najmodniejsze Kamgarny i Korty 
wyrobu własnego, oraz oryginalne 
angielskie. 


Koce, Dorki, Filoe dywanowe, Flanvie 
wstąpione, Wełnę do watowania i wszelkie 


Podszowki. 8770 9 0 
Skład w Krakowie, Rynek A-B L. 44, 
uy we Lwowie, ul. Teatralna I. 3, 

dia oproda giim pi w 1 drobiazgowej. 
ndziela lekcyj zbio- 
PMÓCUZEG onie ek — 


Ui. Smoleńska 22, I p. 4477 4 5 - 


Jacek Ludwiński 


ZEGARMISTRZ 
ulica Felicyanek 25, II p. 


755 11 0 


Handel KOZAN 


z bardzo korzystnem zastępstwem, 
od lat kilkudziesięciu bardzo dobrze 
prosperujący, przy ruchliwej ulicy 
w śródmieśien w Krakowie, jest do 
wydzierżawienia. Wszelkie po- 
średnictwo wyłączone. 

Zgłoszenia anonimowe lub z adre- 
sem poste restante pozostaną bez 
odpowiedzi. 

Adres: R. R. 10 poste resiante 
Kraków za okazaniem kwitn in- 
seratowego. 4520 10 10 


kali FEELEN AE 
Gratis i franko 


wysyłam każdemu swój wielki, bo- 
ato ilnstrowany z przezało 
000 odbitek dobrych a tanich in- 
atramentów TYT ch wszełkiege 
rodzaju. — KANNS KONRAD, 
Dom eksportowy td w muzy- 
oznyob w Erllx Nr 628. 
sei dla Ej". już za 
K 480, 6:50, 6—, wyżej. Smyoski po 
K —80, 1*—, 1:40, 1:80 i wyżej. Cytry, har- 
monie itd. również na składzie. Ryzyka nlenia. 
Dawolre wymiana lab. zwret piealędzy, 
4787 65 80 


Kamienica 


II piętr. w śródmieścin dobrze się ren- 
tująca do sprzedania. — Wiadomości 
ndziełi przez grzeczność p. Bajer, ulica 
Grodzka 1. 10. 4709 6 6 


Grzebień do 
barwienia 
włosów. 


Przez proste czesanie barwi siwe lub rude 

włosy na jasne. ciemne lub czarne! Zgoła nie 

szkodzi! Przez kilka lat do użytku! Tysiące 
w użyciu. Kosztuje 6 K. Wysyła - 

J. Sohiiller, Wiedeń, LI/2., Kurzbacer- 
gasse 4/7, 78 14 0 


Nr 885. 
Nowa FISMArMOMA Sacz zie 


Składaie płócien Śląunkich Frar 
dsska „Bkzidły. 


4915 1 2 
Piekarnia 
bardze- dobrze się rentująca i bez kon= 
karencyi, w okolicy miejsca kąpielowego 
jest z powodu nie fachowości właścicie- 
ła zaraz tanio do wydzierżawienia. Wia- 
domość: L. Smaciarzyński. Chabówka, 
4901 1 4 


2 praktykantów 
starszych zamiejscowych przyjmie zaraz 
Handel zy t ii w Podgórzu. 
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Aspirant farmacyi 
ii-go roku poszukuje posady. — Zgło- 


szenia przyjmuje Administracya „N. 
Reformy“ ipod „Aspirant. 4905 1 8 


Poszukuje się 
ckenema-żematego na folwark ob- 
szarn 400-mrg.. lasu, do samodzielnego 
LŚ irae Wymagana 
ukończona niższa szKOła Tolnicza, kilko- 
letnie świadectwa i znalomość racyo- 
nalnego ebown bydła. ` > 

iadomość w Agencji Stefana Mi- 
kulskiego, Kraków, ui Fioryńska L 8, 


Ez 
PRS 
z 


I p. Na odpowiedź proszę załączyć mar- 


kę pocztową, 4883 1+3 


PALARNIA KAWY 


gootma,  polesa CzęźCIOwO 
n hurtownie 
wydeeewe garunii 


Rawy palonej 


najnowszym 
1 najiepzzym spo 
sobem za pomocą 
„Ateęceya prwdatrza” 
po cenach 


eh najriżuzych, 
M. JRWORNICKI 


2846 140 0 


Saldo kontysta 


rutynowany, władsjący biegle językiem 

polskim i niemieckim w słowie i pi- 

śmie, znajdzie umieszczenie we fabryce 

maszyn i odlewarni żelaza E. Bredta 
i Ski w Ottynit. 

Do zgłoszeń należy dołączyć odpisy 

(mie oryginaży) świadectw. 4907 1 8 


4891 I 8 


i 1988/6, 


Ogłoszenie. 


Drzewostan z obszaru około 7 mor- 
gów lasu sosnowego, naieżącego do gmi- 
ny miasta Skawiny, sprzedany zostanie 
w drodze publicznej licytacyi, która się 
odbędzie w Masgistracie w Skawinie 
dmia 13 listopada 1906 o godzi- 
nie Ł02/, przed południem. 

Cena wywołania 4900 K. Wadynm 
490 K. 

+Waronki lieytacyjne -przeglądnąć mo- 
tna w Magistracia w godzinach urzę- 
dowych. ~ 

Skawina, d. 96 października 1906. 

Burmistrz 
 Ludwikowski. 


Juteligentna 


rmtynowana stenografistka lub 
stemoyraf do języka polskiego, biegła 
w pisanin na maszynie znajdzie umie- 
szczenie we fabryce maszyn i odiewar- 
ni żelaza JE. Bredta i Ski w Ot- 
tynii. 

Do zgłoszeń należy dołączyć odpisy 
(mie oryginały) świadectw dotychcza- 
sowej praktyki. - s. 4906 1 8 


* URORA* 


Te stwo wzajemnej pomocy 
posagowej, Lwów, Podwale 4. 
"Zarząd Towarzystwa podajeśdo 
wiadomości P. T. Członków, "žo 
18.ty posag otrzymał p. nadporu- 
¿mik E. Pedenkowski we Lwowie. 

Dyrektor: Koman Pawlikowski. 


BUT 6 


U 
Folwark 200 mrg. 
debrcj ziemi i Iak. ładne zabu- 
dowania gospodarcze, dom mieszkalny 
o 6 pokojach, 20 minut końmi 
ad bhi at y meea Y powodów 
familijūyčh za przystępną cenę do sprze- 
dania bes inwentarzy, 
sBliższych wyjańnień i wskszówek u- 
dzieli: "Agencya" Stefana Mikulskiego 
w Krakowie, ul. Floryańska 1. 8, I piętro. 
Na odpowiedź proszę załączyć markę 
pocztową. 4881 1 2 


2 
m M 


Króliki 


rasowe Normandzkie. Olbrzymy Fłan- 
[i e i srebrzyste ma do Bprzeda- 
nia: MKółlko rolnicze w Okoci- 
maie.<*Cena: 8 miesięczne-po 4 korony; 
każdy-następny miesiąc chowa 0 1 ko- 
ronę wyżej z opakowaniem. 472688 


systemów, pasy brzuszne, kompletne wy- 
prawy dla położnie (sprzedaż wyłączna!). 
Wysyłki na prowincyę odwrotnie. 


Skład Apteczny Mag. tarm. 
Jadwigi Klemensiewiczowej 


w Krakowie, Karmolieku 15. 
- - 19884 106 0 - 


Kancelarya 
adwokata Dra Arnolda Bergora 


przeniesioną została do domu 


* jedynapieruszorzędna 
MASIYNA DO PISANIA 
i$ me midocuwęm 
iszybkozmiennym alfabecie. 
AUTOMATYCZNE UDERZENIE ! 
tOcio letnia gwarancya ! 
Jedyna JEMO WOró 
pa w 26 językach świelowoch 
CENA 600 KOR 
Lrrojskiem piamem wedie 
Każde dalsze. mo Artea 
PROSIE LAŻĄDAĆ PROŚPEKT. 
Jańnarainy zasłępca' 
am t GAN m” m h 


LAMUŻWYCE TRZTĘPCTNE PORTUMUJE SĘ 


oddaiony 5 kim. od Krakowa, a 3 kim. od 
Wieliczki z powodu stosunków rodzinnych do 
sprzedamin. Obejmuje 67 morgów granta, 
s czego 16 morgów najlepszej łąki, reszta pola 
ornego, zabudowania gospodarkie w najlepszym 
stanie, a mianowicie: domek mieszkalny o 8 
pokojach i kuchni, stajnia murowana na 40 
aatuk bydła, trzy szopy i dom mieszkalny o 
5 wysokich obszernych ubikacyach poza fol- 
warFkiem się znajdujący. Inwentars martwy 
składa się E nowej młocarni kieratowej paro 
konnej, .powozu i wszystkich potrzebnych przy- 
rządów rolniczych i gospodarskich, inwentarz 
żywy składa się E 4 koni. Folwark leży przy 


P I 6687 


gościńcu Podgórze - Wieliczka, komunikacya 


omnibusem ce godzinę do Krakowa i Wieliczki. 
Diag bankowy 40.000 K s amortyzacyą, oprócz 
tego pożyczka prywatna 14.000 K na 1'/, reka. 
Cena za folwark 80.000 K. 
Wiadomość: 


Wieliezka. 4503 1 8 


Posiadacze kartek zastawniczych 
na bryłanty, słoto, srebro, perły ftp. koszto- 
wności, mający: ożę sprzedaży taxowych mogą 
się zgłosić do M. Brannera, Jubllera, ul. Szpi- 
taina 9, | piotre; wykupujs bez kosztów i nad: 
wyżkę gotówką wypłaca. — Zwracam uwagę 
na adres. — Zlecenia e prowinoyi załatwiam 

szybko 4013 1 25 


Bez nauczyolela, bez nauki, bez znajomości nut 
może każdy grać na moim dętym 


pleśał, tańce, i 
«a-rsz6. Na we- 
sala, na zabawy 
skeliozześciewe, 
wyolaczki ! t d., 
bardzo polecenia 
godny. Instru- 
ment ten ma 10 
klawiszy, 20 gło- 
sów, 2 klapy ba- 
sowa | kosztuje 
wras ze samouoxskiem koron 250, 3 

ki? K 7— Trąbka w najlepszam wyko- 
nahla io najlepszych tonach K 380, Wysyłka 
ga zaliczką lub po nadesłanin pieniędzy przez 
KHANNSA KONZADA, Dom eksportowy in 


Nowo śól 


strumentów musycznych w Briix Wr. 1006 | gy a 


fCsechy). Bogato ilustrowany cennik gratis 


1 franko. 4196 2% 15 


% Drakarni Litwaekiej w Krakowie, u, Jazieleńcka i 


Reim i Spółka, Kraków 


przy;ul. Grodzkiej |. 21. z= 


«„Fortunas“' -porte restante ' 


NOWA BAFORMA, Piątek 97 Listopada 1808. 


ulepszona PALARNIA KAWY 


POD FIRMĄ 


Znacznie powiększona i 


„SERE 


poleca obok znanej ze swej doborowej jakości kawy palonej i surowej, również 
Wina węgierskie austryaokie i zagraulozne, 
Wódki, Koniaki, Likiery, 
Towary kolonialne i delikatesy. 
Ręcząc za towary przedniej jakości i ceny nadzwyczaj. niskie, „poleca. się. ła- 
skawym względom Szanownej P. T. Publiczności. 


Z poważaniem 


Palarnia Kawy 
pod firmą 


„8BERENIT AS” 
EK »za ix © WWZo 
RR sSzewzika 2%. 


4886 4 12 


| BIURO i ZAKŁAD ELEKTROTECHNICZNY 
„AGRODYNAMO" 


ELEKTROINZYNIERA T. KLECZEWSKIEGO 


Kraków, ul. Jagiellońska L. 9 4560 8 0 


przeprowadza wszelkie instalacye wchodzące w zakres elektrotechniki. Proje- 
ktuje i budnje elektrownie dla miast, grupy wsi i zdrojowisk. Zaprowadza siłę 
elektryczną do gospodarstw rolnych. Przeprowadza instalacye światła elek- 
trycznego we wszystkich miastach, gdzie są jnź centrale, jakoteż dostarcza 
tamże w drodze wynajmu (Nowość) wszelkiego materyału do światła elektr. 


Prospekta i kosztorysy bezpłatnie, — Własne składy i warsztaty. 


-Meiwiętszy skład perm i przyborów toaletowych 


Rynek gł. 37 — Linia A-R, 
utrzymują na składzie: 


Wodę kolodską prawdziwą i 
krajową. krajowe. 


Wody, Pasty 1 Proszki do zę- | Puszki | Labędziki do pudru. 
bów. Farby do rarbewania włosów, 
Szozoteozki do zębów. 
Szozotki do pasnogci. 
Gąbki toaletowe. 
Grzeblenie. 


fm Hyenop dzienników i oglase 
N drzewko! : Józefa Kopcasa i Antoniny Salomonowej  $ 
a |j t 


4650 5 0 OBECNIE 


4784 18 
Mydła j porrumy « pierwszo- Pudry angielskie, francuskie 
rsęjinych fabryk: Boger i 
Gallet, Ed. Finaud, Gelle 
Frerós, Houbigaut, Violet, 
Piver, Delettrez Societe Hi- 
głenione, J. & E. Atkinson, 
Pieaa i Lubin [., Gosnell i; 
Sp, A. & F. Poars, The 


Giloerynę i Lansiing toaletową. 
Smink teatralne, 
Saezetki. j 


Utrsymują stale na składzie 
aparaty | preparaty kygieni- 
ozne, polecane przez Dra Lu- 


Crown Farfumerie — oras | -atrarepesyalstę lokarekiej ko- p 

k amotyki i chorób włosów z Kra- Gąbki gamowe do mycia. ` 

+b | sg) i Zmiana lokalu 
u 


za 
rok 


Stan majątku Towarzystwa 
G1 milionów 454 tysięcy 


denda 


2. ULICA SŁAWKOWSEA 2. $ 
GBBD BRRR DEED PEPPE PHAIDH 


ZMIANA FIRMY. 


Ze wszystkich podarków na 
drzewko nie pozostaje nie 
w najkrótszym czasie! 


W detychczasowym lokalu składu płócien 
w Krakowie, ul. Fioryańska |. 26. 


(róg ul. św. Marka. atacya kolol elektrycznej) 
został otwarty z dniem 10-go b. m. 


4570 6 0 


s | Dobrze i rozsadnie czynia ro- z gS p = 
Ś dzice, którzy zamiast zabawek IWI Nh KI PIÓLIEJ Korcari, 
ja dziecku | J" 
2 dają dz zastępstwo tkalni płócien Michała Mięsowicza w Korczynie 
! Ą i SE i połeea Szan. P. T. Publiczności zupełnie świeże d i 
N| policę asekuracyjną | po A tek. PARZENIE 
- 1 3 f Sklad bogato zaopatrzony. 
1g | ponieważ przez to starają się Ceny stałe konkurencyjne najniższe! 
= | o przyszłość swoich ulubień- ET PEPIN E (jo wc ana 
= 4808 1 u CÓW. 
„1 = T e z : £ . 
Wyjaśnień i druków chetnie 
dostarcza 


Filia Towarzystwa im. 
! T1) 
„GIZELI 
w Krakowie, Floryańska. 4 
Agenci i zastępcy poszukiwani 


I | 
pod bardzo korzystnymi warunkami. l h 0 


p O OT OE 0 w w 


Mączkę Thomasa 


z poręczeniem czystą 18—22*/, z 800/, rozpuszczalnego kwasu cy- 
trynowego i 750/, przedniej mączki, dostarczając szybko, poteca pe ce- 
mie 331/,0,, halerza za */, ogólnej uawartości kwasu tosforowego 
za gotówkę z 20/, opustem epłatnie do Oświęcinmaa całemi wagonami 


Maurycy Halphen, Praga, ul. Hybernska 5. 49117 


'000'709'€91 3uozaaidzaqn Aejidey 


aa w: siea f k ESA 
BIURO TECHNIOZNE 


UN ICY ERSUMI 


S. Hałatkiewicz i J, Mieszkowski 
Kraków — Podwale 18. 


Skład wszelkich artykułów technicznych dla kopalń, tabryk i gospodarstw 
wiejskich. Generalne Zastępstwo Tow. Udział. specyalnej tabryki motorów 
w Warszawie — poleca: 


Motory stałe lub na kołach (iokomobile) do pędzenia ropą, naftą lub spiry- 
tusem, marka URSUS siły od 1 do 60 koni mechanicznych, przeszło 200 sztuk 
w ruchu, najlepsze referencye. 

Motor URSUS jest jedynym współczesnym motorem do pędzenia surową ropą, 
a całoroczne próby z ropą galicyjską dały najświetniejsze rezultaty, na co po* 
siadamy zaświadczenie Warszawskiego Stowarzyszenia techników. 


Motor URSUS odznacza się lekką, silną a nadzwyczaj prostą konstrukcyą, C0 
przy minimałnem użyciu ropy, zupełnem bezpieczeństwie od wzniecania poźaru, 


190% 


W Galicyi powodzenie mający austryacki dom 
fabryczny poszukuje. pierwszorzędnego 
łatwej obsłudzei czyn go 


zastępcy 
p y maszyną wprost nieporównanş. 


który już zastępuje znaczne domy. Zgłoszenia pod Celem gt ie tych ów zaaltoniiich RATY Nedo Auli m ps 
„Mt. 3. pzd przyjmuje aj ogłoszeń Jaknajdalej idące gwarancye td PM spłaty. Reparacy 
. Dukes Nachl., Wiedeń. 1, Wollzeale 9. 


Cenniki, oferty, kosztorysy odwrotna, 4894 1 © 


Ruin drckami 5 Z, Qiri 


488% 


pz >= — 


